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> Czwartek, 8 ©0) sierpnia 1874, M. 165. 


Prenamerata miejsoowa: 


bez odnoszenia: l Prenumerata zamiejscowa 
Na rok . 9 rar. | z odsyłką pocztą: 
„ (0 maiesięcy 4 50 k. i Na rok, SLE: 12 rar. 
» 3 miesiące 2-25. le. > „ 6 miesięcy. > 6 n- 
» l miesiąc. — 45 k. y „ 8 miesiące . . r RETEN 
Ža odnoszenie dopliea się . j i „tł L ARN bę 
b kop miesięcznie. 5 : 3 


Prenumerata przyjmuje się: w Warszawie, w głównym kantorze Redakcji Za ogłoszenia pobiera się: za jeden raz sześć kopiejek ed wiersza druku lub jego miej- 


przy ulicy Miodowej Nr. 487 i w innych jej kantorach miejskich: — w St. Petersburgu, 


sca, za dwa razy, dziewięć kopiejek, za trzy razy, dwanaście kopiejek i t. d, — 
w księrarni A, T. Bazunowa na Newskim Prospekcie w domu Olchinowej: w Moskwie, 


ROK JEDENASTY. 


m 


w księgarni J. S. Sołowiewa. 


T WYCHODZI CODZIENNIE, PRÓCZ DNI NIEDZIELNYCH 1 ŚWIĄTECZNYCH. 


Kaləndarz prawosławny. 


l mera 


W piątek, 9 (21) sierpnia, — św. Matfija ap. i Ant. mucz. 
W sobotę, 10 (22) sierpnia, — ów. Lawrentija mucz, arch. 
W niedzielę, 11 (23) sierpnia, — ów. Ewiła i Feodora mucz, 


Słońce wsol.. o godz. 4 min. 52, zach. 0 godz, 7 min, 14. 


DZIAŁ URZĘDOWY. z 


* Przez Najwyższy ukaz imienny, wydany do Senatu Rzą- 
dzącego 26 lipca 1874 roku, Ministrowi Dworu Cesarskiego i 
Dóbr Koronnych, jenerał-adjutantowi, jenerałowi piechoty hrabie- 
mu Adlerbergowi 2-mu, obecnie, pe jego powrocie z urlopu za~ 
granicznego, Najmiłościwiej rozkazano objąć po dawnemu w za 
rząd też Ministerstwa, oraz wszystkie inne podwładne mu in- 
stytucje. 


— 


* Przez Najwyższe rozkazy w wydziale Wojny, w Carskiem- 
, Siole: 

1) 81 lipca r. b, otrzymał arlop porucznik Gro- 
dzieńskiego pułku huzarów _lejb-gwardji Korsaków, z powodu 
słabości zdrowia, do Rosji i za granicę, na trzy miesiące. 

2) 2 sierpnia r. b. przetranzlokowani zostali: 
chorąży 8 brygady artylerji Engelman — do 14 brygady arty- 
lecji; sztabs-kapitan Warszawskiej artyłerji fortecznej Kobijew— 
do 38 brygady artylerji; uwolniony został ze służ- 
by, zpowodu interesów familijnych, sztabs-ka- 
pitan 9 Sybirskiego pułku grenadjerów imienia Jego Cesarskiej 
Wysokości Wielkiego Księcia Mikołaja Mikołajewicza Starszego 
Ostriecow — w stopniu kapitana; z mundurem. 


* Przez Najwyższe rozkazy w wydziale Wojny: 

1) w Carskiem-Siole, 4 sierpnia r. b, przetranzloko- 
wany został podporucznik 17 Archangelogorodzkiego pułku 
piechoty imienia Jego Cesarskiej Wysokości Wielkiego Księcia Wło- 

|. dzimierza Aleksandrowicza Breczkiewicz — do 25 Smoleńskiego 
piechoty imienia jeneral - adjutanta hrabiego: Adlerberga 
I-go; otrzymali ur lop; porucznik 6 Wołyńskiego pułku 
ułanów imienia Jego Cesarskiej Wysokości Wielkiego Księcia 
Konstantego Mikołajewicza Wyttiek za granicę: do Niemiec, Au- 
strji i Francji, na dwa miesiące; dowódca 1-ej brygady 4-ej dy- 
wizji piechoty, jenerał-major Alenicz, dla poratowania zdrowia, 
nadwątlonego w skutku rany i kontuzji, za granicę, do wód mi- 
neralnych w Toeplitz, na dwa miesiące, 

2) W Ropszy 5 sierpnia r. b, mianowany został je- 
nerał-adjutant; jeneral-lejtnant Miezencow — Towarzyszom Szefa 
Żandarmów i Głównego Naczeluika III Wydziału  Przybocznej 
Jego Cesarskiej Mości Kancelarji, z pozostawieniem w godności 
jonerał-adjutanta. 


patky: 


m 


* W rozkazie w wydziale Wojny 1 sierpnia r. b, jest za- 
zamieszczone : y 

„Pułki Kaukazkich dywizij piechoty: grenadjerskiej, 19-aj, 
20-cj, 21-ej, 38-cj i 39-cj, utrzymywać w składzie 4-bataljo- 
nowym, mając w każdym bataljonie po cztery kompanie, z nich 
w pierwszych trzech po cztery kompanje linjowe, a w czwartym 
— cztery kompanje strzelców. 

„Nowo uformować w takim samym składzie cztery pułki pie- 
choty: 161 Aleksandropolski, 162 Achałcychski, 163 Lenkorań- 
ski i 164 Zakatalski'i utworzyć z nich 41-4 dywizję piechoty.“ 


m 


* Przez rozkaz w wydziale Ministerstwa Spraw Wewnętrz- 
nych, 8 sierpnia r, b., przetranzlokowany został 
naczelnik sekcji Warszawskiego Okręgowego Zarządu Intenden- 
tury, sekretarz kologjalny. Sławiński — na posadę - pomocnika 
r ferenta będącej przy Ministerstwie Czasowej Komisji do spraw 
włościańskich gubernji Królestwa Polskiego (od 1 sierpnia 1874 
rkaj otrzymali urlop za granicę: starszy Warszaw- 
ski budowniczy miejski Orłowski — na sześć tygodni; zostający 

| przy jenerał-gubernatorzo warszawskim urzędnik do szczególnych 
poruczeń, kandydat praw Aleksandrowicz — na. dwa miesiącej 
roferent wydziału wojskowo-policyjnego Sieradzkiego Zurządu Po- 
wiatowego Grorodecki — na sześć tygodni; spadli z otatu: se- 
kretarz meldunkowy cyrkułu Pawązkowskiego Policji Warszaw- 
skiej, Borowski i- sekretarz wydziału paszportowego Zarządu war- 
szawskiego oberpolicmajstra, wydelegowany do zatrudnień do Kan- 
celarji komisarza ucząstku Powązkowskiego Wiśniewski — oby- 
dwaj na dwa miesiące. 


— 


* Minister Sprawiedliwości, udając się za Najwyż- 
szem zezwoleniem na urlop na-dwa miesiące, z woli 
Najjaśniejszego Pana, 2 sierpnia r. b., oddał DORZE 
swej nieobeeności zarząd Ministerstwem Sprawiedliwo- 
ści Towarzyszowi Ministrą Sprawiedliwości, senatoro- 
wi, radcy tajnemu ZFssenowi. 


y * Z powodu Najmiłościwszego dozwolenia ozłonko- 


wi Rady Państwa, sekretarzowi stanu przy przyjmo- p 


waniu Próśb, rzeczywistemu radcy tajnemu księciu Dol- 

orukowowi, wydalić się na pewien czas z St. Peters- 
bare pełnienie obowiązków sekretarza» stanu przy 
przyjmowaniu Próśb, na czas jego nieobecności, Na, M 
wyżej poruczone zostało członkowi Komisji Prośb, 
rzeczywistemu radey stanu Arsenjewowi, 


i — 


Rozporządzenie w Wydziale Ministerstwa 
Sprawiedliwości. 
Minister Sprawiedliwości wyznaczył, w wykonaniu 
Najwyżej zatwierdzonej, 12 grudnia 1872 roku uchwa- 
ły Rady Państwa, termin otwarcia Sądów Okręgowych 
 Permskiego i Jekaterinburgskiego na 1 września roku 
leżącego: 


Spostrzeżenia 


Oddzielne numera sprzedają się po 5 kopiejek. 


meteorologiczne 


dostarczane przes obsorwatorjum warszawskie. 
Dnia 7 (19) Sierpnia 1874 roku, | 


Oiśnienie po- | qempor. pow. $ 
wiotrza spro- |podłag Celcju-| Wilgoć %, | zew 
wadzone do 00 OE a 2:5. SALI FAA 
| 
6.1 755,1 + 15.8 | 83 północny. 
Z 156,7 | ++ 19.6 | 762 0] północny. 
9 7158.3 | +178 | 62 |. północny. 


* W Nr. 188 Gońca Urzędowego zamieszczona jest 
Najwyżej zatwierdzona, 19 lipca 1874 roku, Ustawa 
Stowarzyszenia rękodzielni drukowania erkalików Emi- 
la Zindela w Moskwie, zakładanego dla utrzymywania 
i rozwinięcia czynności rękodzielni drukowania perka- 
lików, należącej do spadkobierców moskiewskie o ku- 
pea l-oj gildji Emila Janowieza Zindela, a znajdującej 
się w mieście Moskwie, w cyrkule Sierpuchowskim, 
w l rewirze, w Kożewnikach. 

Założycielami Stowarzyszenia są: dziedziczna oby- 
watelka poczesna Julja Jakubówna Zindel, dziedziczni 
obywatele pocześni: Emil i Kamil Emilowicze Zindelo= 
wie, Klaryssa Emilówna Mayer-Zindel, radca stanu Jan 
Artemjuszowicz Lamin, dziedziczni obywatele pocześni: 
Koźma Terencjuszowicz Sołdatienkow, Herasim 1 Aleksy 
Janowicze Chłudowowie i domy handlowe: L. Knop, 
Zenker i Sp. i Synowie P. Malutina. 

Kapitał zakładowy Stowarzyszenia oznacza siĘ na 
jeden miljon pięćset tysięcy rubli, podzielonych na ty- 
sigo pięćset udziałów, po tysiąo rubli każdy. 


* Urzędnik kancelaryjny Lipnowskiej kasy powiatowej, Ru- 


dolf Neuman, przez postanowienie Płockiej Izby Skarbowej 


mianowany został pomocnikiem buchaltera tejże kasy, 


od 1 lipca r. b. 


— 


* Komitet Wystawy Rolniczej w Warszawie. Pomię- 
dzy deklaracjami nadesłanemi ido Komitetu Wystawy 
Rolniczej, wiele jest takich, w których jedynie w ogól- 
nych wyrazach zakomunikowano 0 chęci nadesłania na 
wystawę zboża w różnych gatunkach, płodów ogrodni- 
etwa, lub też bydła, koni, owiec i t. p. przedmiotów, 
bez szczegółowego oznaczenia jakości zboża “1 ilości 
sztuk inwentarza żywego, jak również, do którego kon- 
kursu takowy ma należeć. Z tego powodu komitet, dla 
postawienia siebie w możności przygotowania odpowie- 
dniego miejsca dla każdego oddziału wystawy, oraz 
wczesnego ułożenia katalogu, zmuszony jest prosić tych 
z panów wystawców, którzy dotąd szczegółowych, na- 
leżycie poświadczonych wykazów komitetowi nie złożyli, 
o jak najśpieszniejsze nadesłanie takowych. 


* Czasowo pełniący obowiązki Dyrektora: Szkoły realnej 
w Łowiczu, podaje do wiadomości, że zapis uczniów, życzących 
postąpić do pomienionej Szkoły, jak również i przyjmowanie prośb 
trwać będzie od 16 (28) sierpnia do 21 sierpnia (2 września) 
r. b. Do prośby winny być dołączone następujące dowody: me- 
tryka urodzenia, świadectwo pochodzenia i szczepionej ospy. 4,906 


ODZIAŁ WEWNĘTRZNY. 


WIADOGOŚCI KRAJOWE. 


* Gubernia Płocka mn rozległości 188 mil kwadr., ! 


czyli 947,521 diesiat., w której to ilości jest gruntu: pod 
zagrodami 29,872 dies., pod wygonami 34,477 dies., 
pod rolami ornemi 581,050 dies., pod łąkami 100,117 
dies., pod nieużytkami 18,003 dies., pod lnsem 108,758 
dies., pod zaroślami 27,849 dies., pod drogamt, rzeka- 
mi i bagnami 47,400 dies, razem jak wyżej 947,521 
diesiatyn. S 

Ż liczby 581,050. dies. ról ornych w 1878 r. było 
żasiane różnemi zbożami do 500,000 dies., oprócz tego 
pod innemi roślinami było około 82,000 dies,, razem 
było zasiane przeszło 530,000 dies. 

Według wiadomości, zebranych w roku zeszłym o0- 
kazuje się, że cena gruntu jw gubernji wzrasta nadzwy- 
czaj szybko. Tak, według anych za 1820 r., cena 
jednej włóki (około 15 dies.) gruntu ornego wynosiła 
w przecięciu 300 rub., w, 1850 roku— 600 rub., obec- 
nie przeciętaa cena jednej włóki grantu ornego wyno- 
si od 1,3800 do 1,500 rub. W taki sposób okazuje się, 
że za jednę diesiatinę gruntu ornego płacono w przy- 


bliżeniu: w 1820 r.— 20 rub., w 1850 r.— 40 rub., a! 


obecnie płacą od 90 do 100 rub. 
"Ta ostatnia cyfra wyrażając ogólną w calej guber- 
nji średnią cenę 


oddzielnych jej miejscowościach, które znajduje się pod 
tym względem wcale nio w jednakowych warunkach, w 
bec różnych własności gruntu, różnej odległości od 
>unktów środkowych handlu i przemysłu i t. d., przed- 
stawiają dość wydatne oscylacje cyfr ceny grunti or- 
nego. 

i ŚW zeszłym roku zasiano W gubernji płockiej ozi- 
miny—274,224 czetw., jatzyny— 264,676 czetw., karto- 
fli—412,999 czetw. Zebrano oziminy— 1,582,921 czet., 
jarzyny— 1,490,564 czetw., kartofli — 2,483,080 czetw. 
Oprócz tego znaczna ilość zboża wybita była na pniu 
przez grad w maju, czerwou i lipcu, według przybli- 
żonego obliczenia za 131,463 rub. 

Plon zboża według omłotu na próbę okazał się w 
ziarnie następujący: pszenica ozima wydała 61} ziarn; 
żyto—5*/,, pszenica jara—4%,, owies — 5*/,, jęczmień 
—5, gryka—8'/s, proso—7, kartofłe—5'/,, czyli łącz- 
nie w przecięciu—po 5'/, ziarn. W porównaniu z po- 

rzedniemi latami plon zboża ozimego i jarego był za- 
owalniający, oprócz kartofli, których plon był nędz- 


gruntu, nie daje należytego pojęcia o; g% 
tem, po jakiej właściwie cenie sprzedają się grunta w | części już pokończono, 


ny z powodu zimnej i dżdżystej wiosny. Z tem wszyst- 
kiem po strąceniu ze zbioru zeszłorocznego niezbędnej 


ilości zboża i kartofli na wyżywienie ludności, pozostała 
rzewyżka na zasiew i sprzedaż: zboża 2,546,142 


jeszcze 


czetw., kartofli 1,822,937 czetw. 


Zbytkujące produkta rolnicze sprzedają się za po- 


średnietwem przekapniów, 4 sów o Wiśle, przewa- 
żnie do Prus. Główne pun 


żowego są: na spław, 


mienionych przystani, stosownie do pory roku wynosi 
od 10 do'40 kop. a z przystani do Gdańska— od 20 do 
30 kop. od puda.. (Dziennik Gub: Płocki), 


„.” Ceny targowe zboża i innych artykułów żywno- 
ści w miescie Petrokowie od 27 lipca ( 


rub. 90 kop., żyta 9 
rub. — kop., owsa 6 rub. 50 kop., gryki 6 rub. 90 kop, 
grochu 11 rub. — kop., kartofli 5 rub. 20 kop.. 
kaszy jęczmiennej 10 rub. 45 kop., gryczanej grubej 
16 rub. 64 kop., mąki pszennej I-go gatunku 18 rub. 
40 kop., Il-go gatunku 16 rub. 22 kop., żytniej I-go 

tunku 10 rub. 47 kop., I-go gatunku 8 rab. 40 
òp; za funt: chleba pytlowego 33/, kop., razowego 
21/, kop., mięsa wołowego 10 kop., cielęciny 10 kop., 
wieprzowiny 12 kop., baraniny 10 kop.; za pud: sia- 
na 30 kop., słomy 25 kop. (Dziennik Gub. Petrokowski.) 


* W upłynionym miesiącu lipeu niektóre miejsco- 
wości gubernji Petrokowskiej znacznie poszkodowane 
powy w skutku pożarów; znaczniejsze z tych ostatnich 
y*y: i 

Dnia 19 (31) lipca o godzinie 4 rana, w osadzie 
Lutomiersku, w powiecie Łaskim powstał pożar, w 
skutku którego spaliło się 3 murowane i 28 drewnia< 
nych domów. Oprócz tego dla zatamowania dalszego 
szerzenia się ognia rozebrano 2 domy do szczętu, a 
z 15 zdjęto dachy. Spalone budowle ubezpieczone 
były na 29,780 rub. Podczas pożaru spaliła się dzie- 
wczyna starozakonna, Chana Stalewska, lat 5 mająca. 

Osada Sulejów, w powiecie Petrokowskim, paliła 
się trzy razy: 9 (21), 12 (24) i 15 (27) lipea. Za 
pierwszym razem spaliło się 17 domów ze wszystkiemi 
zabudowaniami, za drugim razem 2 domy i 1 wozo- 
wnia, za trzecim zaś 6 domów, a z 8 domów i kapli- 
cy zdjęto dachy dla zatamowania pożaru. Pogorzelcy 
ponieśli straty w nieruehomościach ubezpieczonych na 
15,060 rub., a w ruchomościach na 14,415 rub. 

Dnia 28 lipca (9 sierpnia) w osadzie Żarkach, w 
powiecie Bendińskim, spaliło się 63 domy i 36 stodół 
napełnionych zbożem. Straty poniesione w skutku po- 
żaru, chociaż dokładnie jeszcze nie zostały obliczone, 
w przybliżeniu oceniają na 100,000 rub. 

„Dnia 25 lipca (6 sierpnia), o godzinie 12 w połu- 
„dnie, powstał pożar w osadzie Bełchatowie, w powiecie 
. Petrokowskim, który w ciągu dwóch godzin, przy: sil- 
(nym wietrze, zniszczył 84 domów frontowych, 36 ofi- 
jeyn 1 58 różnych innych budowli.  Poniesiono straty 
jw majątku ubezpieczonym na 42,890 rub., a w nieu- 
| bezpieczonym na 20,000 rub. Pozostało bez dachu 
| 178 rodzin. 

O godzinie 2 w nocy z 27 na 28 lipca (8 na 9 
sierpnia) w skutku pożaru w mieście powiatowem 
Łasku, spaliło się około 70 domów, w tej liczbie i dom 
w którym się mieścił zarząd powiatowy. Straty, spo- 
wodowane przez pożar, jeszcze nie są obliczonć. 

Przyczyny tych pożarów są niewiadome. 

(Dziennik Gub. Petrokowski). 


AC CZE PEAT 
WIADOMOŚCI MIEJSCOWE. 
* Tydzień handlowy. Po długotrwałej iposusze, mieliśmy 
w całej Europie w tygodniu minionym dość obfite deszcze, nie- 
| pokojące rolńików jak poprzednio jego brak. 
na ogólną sytuację to nie 


Wpływu jednak 
wywiera, gdyż zbiory po większej 


W handlu zbożowym zagranicznym tydzień miniony okazy- 
wał większą stałość, W Anglji i Francji ceny przeszły nawet 
w usposobienie zwyżkowe, pomimo małego ruchu w interesie. 
Na iunych targach kontynentalnych cony utrzymały się  zaprze- 
szłotygodniowe, tylko na targach niemieckich w końcu tygodnia 
usposobienie osłabło. 

O stanie tegorocznych urodzajów w kraju tutejszym wiado- 
mości są wprawdzie sprzeczne, dobrze jednak poinformowani 
normują rezultaty jak następnie: Oziminy a w szczególności 
pszenice są doskonałe, żyto tylko skutkiem długotrwałego zi- 
mna wiosny ucierpiało, w każdym jednak razie jest dobre. Co 
do jarzyn zaś, to te skutkiem długotrwałego zimna wiosennego 
i deszczów na ową porę, nie mogły być we właściwym czasie 
zasiewane, a następnie długotrwała susza źle oddziaływała na 
owsy i jęczmiona. 

Groch zjadły mszyce i w wielu bardzo miejscach musiał być 


ta środkowe handlu zbo- 
w miastach leżących nad Wi- 
słą: w Płocku, Wyszogrodzie, Zakroczymiu i Dobrzyniu, 
a do sprzedaży drogą lądową: w Mławie i Prasnyazu. 
Opłata za transport zboża z miejsc zakupienia do po- 


88G16 8 sierpnia) do 
3 (15) sierpnia 1874 roku. Za czetwert: pszenicy 13 
rub. — kop., jęczmienia 8 


Kalendarz rzymsko-katolicki: 


W piątek, 9 (21) sierpnia, — św. Joanny Frem. , 
W sobotę, 10 (22) sierpnia, — św. Symforjana, 
W niedzielę, 11 (28) sierpnia, == św. Filipa Benicjusza. 


Wysokość wody na Wiśle stóp 0 cali 9. 


przed dojrzewaniem skoszony jako siano na paszę. 

Ziemniaki nie mogąc się doczekać deszczu, również w wie- 
lu miejscach poschły, wzrosłszy zaledwie do wielkości orzecha. 
W miejscowościach, gdzie nać uschła, obecne deszcze mic już 
nie pomogą. 

Buraki cukrowe sadzone późno, z powodu deszczów do po- 
łowy czerwca, a następnie po dwumiesięcznej suszy, dotychczas 
są tak drobne jak w latach poprzednich w początku czerwca. 
Wielu ziemian części gorsze swej plantacji obróciło 
pod zasiew rzepaków zimowych. Obecne deszcze, jakkolwiek 
wpływają dobroczynnie, nie doprowadzą jednak ich do wzrostu 
zwyczajnego. Widoki zbiorów są słabe i nie wiele więcej bę- 
dzie buraków jak połowa lat poprzednich. 

Na targu naszym ruch w interesie sbożowym w tygodniu 
minionym nie był bardzo ożywiony, a przy dość znacznych do- 
wozach ceny chwiejne z tendencją w końcu tygodnia ku ob- 


zorało i 


niżce. 

Pszenica w nie wielkiej ilości była dowiezioną. Płacono za 
gatunki wyborowe 8,55—8,77 1/4, za jasno-pstrą czystą 8,40 
do 8,50, za takową cokolwiek zanieczyszczoną 8,25—8,82!/;, 
za Śniecistą 7,95—8,10, za średnie wedle koloru i czystości 
7,65—7,80 za korzec. 

Żyto w początku tygodnia płacono za ziarno wyborowe 
świeże 6,15—6,30 w ostatnich dniach ceny zeszły do 5,70— 
5,85, Średnie 5,40—5,50, za korzec ordynaryjne i stare są - 
zaniedbane. 

Jęczmień, *za Świeży dwurzędowy 'płacono 4,80--5, rs. ZA 
czterorzędowy 4,50—4,65 za korzec. p 

Owies, ceny cokolwiek niższe, niż w tygodniu zeszłym, świe- 
ży 3,60—3,75, stary 3,80 —3,90. j 

Groch polny 6—6,50, cukrowy 6,75—7. Fasola 9—9,30 
kop. Rzepak na późniejszą dostawę płacą 6,46—6;75, za rze- 
pik 6,15—6,30 za korzec. 

Okowity ceny przy większych dowozach w końcu tygodnia 
cokolwiek się obniżyły; płacono do 1,99 za garniec. | 

Cukier. W interesie tego produktu od kilku tygodni pa- 
nuje zastój, ku- 
pna nie ma żadnej, a konsumcja zaopatrywaną jest towarem © 


Fabrykanci starają się ceny utrzymać, chęci 
znajdującym się w drugich rękach u- spekulantów i agentów, 
którzy mając cukier dawniej nabyty, sprzedają go po niższych - 
cenach od 10 do 15 kop, na kamieniu. Bardzo drobne sprze- 
daże z kantorów w pojedynczych beczkach uskuteczniają się po 
cenach zaprzeszłotygodniowych, a mianowicie za pierwszorzędne 
marki p. 4,80, drugorzędne 4,65—4,70 za pud, stosownie do 
gatunku i dobroci. ż 

Łoju ceny wzmacniają się; płacą do 5,20 za pvd, 

Wełna. W ostatnich czternastu dniach miały miejsce w 
tym produkcie znaczne obroty. Kupującymi byli Jaffe i Mar- 
kus z Berlina, którzy nabyli około 400 cent. po rozmaitych 
cenach. Hille et Dietrich 800 cent. po 58—66 tal. Wiele 
również nabył Ch. Sackheim z Białegostoku, a mianowicie 500 
pudów tutejszej wełny po 77 tal. Wełna z Dominjum Strzel- 
ce sprzedana po 60 tal, oprócz tego zakupiono do fabryk 
krajowych liczne partje po rozmaitych cenach, tak samo wełny 
średniej węgierskiej 800 pudów p. fl. 90. Niezależnie od te» 
go sprzedano do fabryki Wihrmana do Rygi 8,000 pudów. 
Ceny pomimo 'to pozostają pod naciskiem, normują się niżej o 
4—5 tal. od cen jarmarcznych, (Gaz. Hand). 


Z INNYCH GUBERNIJ. 


* 1 (18) sierpnia odbyło się w Petersburgu, w ho- 
telu Demuta, otwarcie kongresu międzynarodowego 
Towarzystw Kde rk. Dla posiedzeń kon- 
gresu- przeznaczona została osobna tego hotelu oficyna, 
którą przyozdobiono kwiatami i flagami; w głównej 
sali postawiono popiersie Najjaśniejszego Pana. Na to 
pierwsze posiedzenie zgromadziła się bardzo znaczna 
liczba osób. Znajdowało się na niem między „|unemi 
17 delegowanych ze strony rozmaitych zagranicznych 
i krajowych Towarzystw farmaceutycznych. Przybyli 
mianowicie: z Francji p. Méhu, z A, pp- Setton' 
i Grinish, z Danji p. Matisen, z Austro- Węgier pp. Pe- 
cher, Godefroy, ldheim, Dietrich i Janiczek, z Mo- 
skwy p. Ktmenthal, z Odesy p. Theergarten, z War- 
szawy p. Lilpop, z Kijowa p. Torno, z Rygi p. Frie- 
derkind, z Petersburga profesor Trapp i p. pirra iz 
Dorpatu profesor Drogendorf. Prezes hotari 
farmaceutycznego petersburgskiego, p. Trapp, zagaił 
posiedzenie mową, w której me aR y życzenie powo- 
dzenia dla kongresu i wykazał pożytek nauki farma- 
cji. Następnie kongres przystąpił do wyboru człon- 
ków biura. Większością głosów obrani zostali: p. Wald- 
heim z Wiednia Prezesem, pp: Trapp i Matisen wice- _ 
prezesami, oraz pp. Renard, Niżu: Janiczek i Setton ~ 
sekretarzami, Po dokonanych wyborach, zgromadze- 
nie przystąpiło do roztrząsania trzeciej kwestji progra- 
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mu: czy niezbędnem jest przeznaczać na katedry far- 


macji samych-li farmaceutów? Przy rozprawach w tej 
kwestji, większość przyszła do przekonania, że niezbę- 
dnem jest, ażeby katedry farmacji obsadzane były far- 
maceutami, oraz że katedrę farmacji podzielić należy 
na dwie katedry — jednę dla farmakognozji i nauki 
o roślinach, drugą zaś właściwie dla chemji farmaceu- 
tycznej. Następnie poprzeznaczano członków kongre- 
su do komisij: Utworzono dwie komisje, Z których 
pierwsza podjęła się roztrząsania pierwszych dwóch 
kwestij programu, druga zaś czterech pozostałych kwe- 
stij W końcu członkowie kongresu 1 inne osoby 0- 
becne na posiedzeniu zaproszone zostały na wystawne 
śniadanie, podczas którego rozprawiano z ożywieniem 
o stanie farmacji w rozmaitych krajach Europy. 


— 


* Dnia 4 lipca odbyła się w admiralicji m. Nikoła- 
jewa, w obecności zarządu okręgowego nikołajewskie- 
go i znacznej liczby członków Towarzystwa niesienia 
pomocy rozbitkom, próba dwóch łodzi do ratowania to- 
nących. Jednę z tych łodzi przywieziono w zimie z 

etersburga, drugą zaś przysłano niędawno z Anglji, 
gdzie zbudowana została na zamówienie zarządu niko- 
łnjewskiego, w warsztatach Forresta i syna. 


Próba ta miała wykazać: 1-mo możność łodzi od- 
zyskania równowagi w razie przewrócenia się; 2-do 
możność pozbycia się wody, jaką łódź nabiera w sie- 
bie w razie przewrócenia się; 3-0 liczbę ludzi jaką ło- 
dzie mogą zabrać, przyczam jako kres ostateczny uwa- 
żana bywa jzwykle ta chwila, gdy woda zaczyna wy- 
stępować z klap na pokład, i 4-0 ilu ludzi postawić 
potrzeba na krawędź łodzi, ażeby woda wyszła przez 
_ przeznaczone na to otwory. 

Rezultat prób przekonał o wyższości zalet łodzi 
angielskiej, co ;tłómaczy się większemi jej rozmiarami 
i odrębnem urządzeniem jej części podwodnej. Na 
tem zależy w ogóle cała różnica pomiędzy łodziami do 
ratowania tonących, zbudowanemi podług dawnego 
systemu, który zastosowano do budowy łodzi peters- 
burgskiej, a łodziami najnowszego typu, noszącego na- 
zwę „skarborowskiego*, pierwsza bowiem łódź taka 
zbudowana została dla stacji w Skarboro. 


* Na jednem z ostatnich posiedzeń południowo- 

zachodniego oddziału Cesarskiego ruskiego Towarzy- 
stwa jeograficznego, odczytano artykuł członka rzecz. 
B. B. Antonowicza: „0 działalności rzemieślniczej i fa- 
brycznej kraju południowo-zachodniego w końcu XVIII 
Artykuł ten napisany został na podstawie 
ksiąg aktowych z zeszłego wieku. P. Antonowicz przy- 
tacza cały szereg warunków prawnych i społecznych, 
które oddziaływały niekorzystnie na rozwój działalno- 
ści fabrycznej i rzemieślniczej w kraju południowo- 
zachodnim za czasów Rzeczypospolitej. Warunki te, 
które w ciągu dwóch wieków tamowały rozwój prze- 
mysłu i rzemiosł, doprowadziły do tego, że w końcu 
XVIII wieku fabryki nie istniały weale w tym kraju, 
przemysł zaś zależał jedynie na rzemiosłach wiejskich 
1 na nielicznej klasie rzemieślników żydów po mia- 
stach. 

Te warunki niepomyślue były następujące: podatki 
pobierane na rzecz zamków i ciążące na wszelkim 
przemyśle i na rzemiosłach po miastach; podatki od 
wszelkich gałęzi przemysłu fabrycznego, obejmującego 
50 nomenklatur, i nareszcie opłaty na rzecz ce- 
chów. Organizacja cechów zaprowadzona została w 
kraju południowo-zachodnim, na gruncie obcym jej, 
wówczas właśnie, gdy chyliła się już ona ku upadkowi 
w Niemczech. Cechy nie posiadając stosownych wia- 
domości technicznych, monopolizowały pracę i przy- 
tłamiali przez to wszelką konkurencję, co spowodowa- 
to zorhi produkcji rzemieślniczej, pod względem za- 
równo ilości i jakości. 

Po upadku cechów, przemysł cechowy przeszedł 
w ręce kahału żydowskiego, czemu sprzyjały także 
rzepisy celne Rzeczypospolitej. Szlachcicowi wolno 
yło przywozić z zagranicy, bez opłaty cła, wszystko 
- czego potrzebował dla siebie. W rzeczy zaś samej ży- 
dzi, korzystając z świadectw udzielanych szlachcie, 
przywozili z zagranicy towary nieoclone, podczas gdy 
przedmioty produkcji miejscowej, przy przewożeniu ich 
z oe, miasta lub okręgu do drugiego, ulegały o- 
łacie cła. Nie dziw przeto, że w końcu zeszlego wie- 
A nie tylko przedmioty zbytkowe i służące do zape- 
wnienia komfortu, lecz nawet najniezbędniejsze, przy- 
wożone były do kraju południowo-zachodniego z za- 
granicy. Dopiero od lat kilkudziesięciu zaczęła rozwi- 
jać się w tym kraju działalność fabryczna i rzemieśl- 
nieza; zastanawiając się przeto na tą kwestją ze stano- 
wiska historycznego, musimy przyjść do wniosku, że 
ludność kraju południowo-zachodniego posiada ze wszech 
miar uzdolnienie do postępu przemysłowo - ekonomi- 
w Nizki zaś poziom przemysłu fabrycznego i rze- 
mieślniczego w tym kraju, w porównaniu Z innemi, 
bardziej postępowemi prowincjami, rea się wa- 
runkami historycznemi, po zmianie których ku lep- 
szemu, wyszedł na jaw energiczny i postępowy ruch 
ekonomiczny. 


„* Otwarta 1-go czerwca w Petersburgu wystawa 
roślin przędzalnych i mechanizmów do przerabiania ta- 
kowych, mieściła się w trzech salach magazynu Solne- 
go. Można tam było widzieć, jak pisze wychodząca 
w Petersburgu (razeta Rolnicza, wzory materjałów rzę- | 
dzalnych wszelkiego rodzaju; główną atoli rolę odgry- 


wał len, wraz wszelkiemi przyrządami do przerabiania | 


„tego produktu. 
` Len wystawiony był przez 23 eksponentów z 14 
 gubernij Rosji i przez 1 eksponenta z Belgji. 
Gubernia pskowska, mująca w Rosji pierwszeństwo 


pod względem produkcji łnu, dostarczyła na wystawę 


zbiór próbek miejscowego siemienia lnianego i lnu. 
Próbki lnu były zebrane, przerobione, rozsortowane i; 
wyczesane, Z polecenia komitetu statystycznego pskow- 
skiego, przez p. Bauera, będącego jednym z jego człon- 
ków. Tenże komitet przysłał na wystawę mapę prze- 
mysłu Inianego w gubernji pskowskiej. 5i 
Po gubernji pskowskiej, jedno z pierwszych miejsc 
pod względem rozmiarów produkcji lnu, lecz nie pod 
względem jego przymiotów, zajmuje gubernja włodzi- 
mierska. Mapa ułożona przez p. Stromiłowa, sekreta- 
rza jurjewskiego (w gubernji włodzimierskiej) Towa- 
rzystwa gospodarstwa wiejskiego, obznajmiała dotykal- 
nie na wystawie ze stanem tego przemysłu w gubernji 
omienionej. Na mapie tej oznaczone są te strefy, w 
tórych produkcja lnu stanowi przedmiot przemysłu, 
jak również te strefy, gdzie len uprawiany jest wyłą- 
cznie na potrzeby miejscowe; mia tejże mapie zaznacza- 
ne są: miasta prowadzące znaczny handel lniany 1 po- 
siadające większą lub mniejszą liczbę zakładów do 
addens lnu (przy każdem mieście wykazana jest liczba 


zakładów do międlenia lnu po wsiach; kierunek w ja- 
la ostatniego oczyszczenia lakowe- 
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dzalni położonych w sąsiednich gubernjach. Wystaw- 
ców z gubernji włodzimierskiej było pięciu. 

Jeden z liczby trzech wystawców gubernji kostrom- 
skiej przysłał na wystawę plan, front i przecięcia po- 
dłużne i poprzeczne działającego u niego, przy pomo- 
cy pary, zakładu piętrowego do moczenia i międlenia 
lnu; rysunki przyrządu do międlenia i kotła do mocze- 
nia, jak również siemię lniane i len, w stanie surowym 
oczyszczonym. 

Z gubernji Wołogodzkiej był jeden tylko wystaw- 
ca, tak samo jak i z gubernji wiackiej, słynnej ze swo- 
ich lnów sawińskich, nolińskich i innych. Ten ostatni 
przysłał na wystawę siemię lniane, len i modele przy- 
rządów używanych przez włościan do międlenia i cze- 
sania lnu, tudzież kołowtotki. 

Na wystawie zwracali na siebie także uwagę wy- 
stawcy z gubernji nowogrodzkiej i połtawskiej. Z tej 
ostatniej gubernji, znani z produkcij Inu książęta M. 
W. i S. D. Repninowie przysłali na wystawę siemię 
Inianę i len moczony w rozmaitych stopniach jego prze- 
róbki, jak również w łodygach z-główkami. Len ten mię- 
dlony, oczyszczony, częsany, godny jest uwagi z powodu 
białości, tłustości, miękości jego włókien. Gospodar- 
stwo lniane książąt Repninów w miasteczku Jogotynie, 
w powiecie pirjatyńskim, jest bardzo rozległe, produ- 
kuje bowiem około 4,000 pudów włókna rocznie. 


— 


* Do Ruskiego Mira piszą, że oprócz szkoły dla wło- 
ścian ruskich, założonej przez hr. P. A. Szuwałowa 
we wsi Wartemiakach, utrzymuje on także własnym 
kosztem otwartą niedawno szkołę wzorową fińską we 
wsi Agalatowa. Dzięki zdolnemu nauczycielowi, rodo- 
witemu finnowi, do szkoły tej chodzą nie tylko wszyst- 
kie bez wyjątku dzieci włościan tej wsi, lecz także 
dzieci. z wsi sąsiednich. Szkoła ta różni się od innych 
fińskich tem, że zwrócona jest w niej szczególna uwa- 
ga na naukę języka ruskiego i na komunikowanie u- 
czniom wiadomości użytecznych z gospodarstwa wiej- 
skiego. 


1 


* Z zamieszczonego w „Dzienniku Gubernjalnym 
Axrchangielskim” sprawozdania komitetu statystycznego 
okazuje się, że w 1874 roku flota handlowa gubernji 
archangielskiej posiada 1,297 statków, w tej liczbie 3 
Eriga Osada tych statków wynosi ogółem 4,482 
udzi, w tej liezbie 9 cudzoziemców. Podług dzierni- 
ka pomienionego, liczba żeglarzy i konstruktorów stat- 
ków wynosi około 20/, ludności męzkiej w gubernji. 


* 30 lipca zmarł w Petersburgu laplandezyk z osa- 
dy Kildyńskiej, Paweł Michałowicz Zubow. Urodził 
się on w 1784 roku, na wyspie Kildynie, gdzie znaj- 
dowała się niegdyś warzelnia soli należąca do klaszto- 
ru sołowieckiego i gdzie pasano reniferów ze stada ùa- 
leżącego do laplandczyków. W 1860 roku Zubow przy- 
był do stolicy, jako delegowany ze strony gminy kol- 
sko-laplandzkiej, dla upraszania o wzbronienie osiedla- 
nia się na Murmanie przestępcom zbiegłym z Norwe- 
gji i w ogóle monopolistom norwegskim, którzy przy- 
właszczali sobie, na tych dalekich kresach, grunta na 
których laplandczycy trudnią się przemysłem. Zmarły 
brał udział w rozprawach wolnego Towarzystwa eko- 
nomieznego i Towarzystwa pomocy dla ruskiego prze- 
mysłu i handlu, gdy roztrząsana była tam kwestja ob- 
szarów na północy Rosji. Zubow pamiętał dobrze admi- 
rała Czyczagowa, który mieszkał w Kole, w jego do- 
mu, oraz całą wyprawę posłaną w 1794. roku 'przez 
Cesarzowę Katarzynę II z Koły do Spitzbergen, z dzie- 
sięcioma domami przeznaczonemi;dla kolonizacji, Zubow 
cieszył się znakomitą protekcją ze strony admirała hr. 
F. P. Liedke'go. Z szczególnem rozrzewnieniem opo- 
wiadał zmarły o życzeniach wynurzonych przez Wiel- 
kiego Księcia Cesarzewicza 'Następcę Tronu Aleksego 
Aleksandrowicza co do polepszenia bytu laplandczy- 
ków, założenia dla nich szkoły i przyczynienia się do 
rozwoju żeglugi morskiej pomiędzy Pieczorą i Kildy- 
nem, Zubow zapisał cały swój niewielki majątek para- 
fji pieczengskiej św. Trójcy na założenie tam szkoły 
żeglugi morskiej. Parafja ta znajduje się w miejsco- 
wości, gdzie był poprzednio starożytny klasztor pie- 
czengski, założony w roku 1550 przez Pogodławioń ego 
Tryfona w najodleglejszej części Laplandji ruskiej, ko- 
ło granicy norwegskicj. Od imienia Zubowa jeografowie 
zagraniezni nazwali całą grupę wysp (Zubowskie wy- 
spy), położonych na oceanie Półnoenym, koło brzo- 
gów półwyspu Rybackiego. Główną atoli zasługą zmar- 
łego jest półwiekowa, uczeiwa walka w interesie jego 
plemienia. Zubow pochowany został 1-go sierpnia, na 
cmentarzu smoleńskim. Na pogrzebie jego obecnymi 
byli między innymi, ostatni nasz żeglarz do bieguna 
północnego, p. Starostin, którego uczeni zagraniczni 
nazywają „królem Spitzbergenu*, oraz znany obrońca 
interesów pomocy, M. K E Torow: Pogrzebem zajmo- 
z = Daniło Rogów, znany z podróży do Nowej 
*aem11. z 


* Miejscowy dziennik gubernjalny donosi, że 24-go 
czerwca (6 lipea), o godzinie 10 min. 20 z wieczora, 
dało się uczuć w Irkucku trzęsienie ziemi, które miało 
kierunek od wschodu ku zachodowi. 


Z HALL (w Wyższej Austrji). 
(Korespondencja „Dziennika Warszawskiego.” ) 
d. 9 (21) lipca 1874 roku. 
W poprzedniej mojej korespondencji, w której opi- 
sałem zakład leczniczy w Hall, przyrzekłem nadesłać 
szczegóły o samem miasteczku Hall i jego okolicach, i 
przyrzeczenie to spełniam obecnie. 

Hall, niegdyś wioska, obecnie miasteczko czyli osa- 
da (Markt), ma właściwie jednę tylko, dość długą uli- 
oę, zabudowaną porządnie, samemi wyłącznie domami 
murowanemi, po największej części dwupiętrowemi. Kil- 
ka hoteli nadzwyczaj sehludnych i kilka  restauracij i 
kawiarni, zapewniają gościom kąpielowym wygodę na- 
leżytą. Jest tu także restauracja żydowska (koszerna), 
wcale wykwintna. Oprócz hoteli, w każdym -niemal do- 
mu są do wynajęcia mieszkania i pokoje pojedyńcze, 
umeblowane porządnie i utrzymywane w jak najwię- 
kszej czystości, jaka cechuje wszystkich w ogóle mie- 
szkańców tutejszych, nie wyłączając i włościan w oko- 
licy. Pokojów takich do wynajęcia jest w miasteczku 
około 600, liczba zaś ich zwiększa się znacznie z ka- 
żdym rokiem, bądź przez. wznoszenie nowych domów, 
bądź też przez dobudowywanie drugich pięter na do- 
mach jednopiętrowych. Tak np. w roku zaprzeszłym 
przybyło w Hall przeszło 180 pokojów przezvaczonych 
do wynajęcia gościom kąpielowym. Dość znaczna też 
liczba osób najmuje mieszkania w sąsiednich wsiach, 
kolonjach i domach pojedyńczych, gdzie wszędzie pra- 


|by wśród najpiękniejszego parku. 


w restauracyjkach miejscowych. Wielu właścicieli do- 
mów w Hall podejmuje sig także stołowania swoich lo- 
katorów, eo przedstawia wielką dogodność dla przy- 
bywających tu rodzin liczniejszych i mniej zamożnych. 
Wszyscy w ogóle mieszkańcy Hall odznaczają się pun- 
ktualnością w dotrzymywaniu zobowiązań, nadzwyczaj- 
ną uprzejmością i życzliwością dla gości kąpielowych 
i umiarkowaniem w wymaganiach co do wysokości 
komornego; lecz z drugiej strony są oni wielce dbali 
o swój własny interes i wymagają, ażeby i lokatorzy 
ich dotrzymywali im punktualnie słowa. Toż samo 
powiedzieć można i o włościanach okolicznych. 

Jednym z szczegółów charakterystzeznych domów 
w Hall i w jego okolicy, jest całkowity brak robac- 
twa. Drugą cechą wszystkich tu domów i wielu 
mieszkań położonych po za obrębem Hall, są żaluzje 
we wszystkieh oknach. 'Takież żaluzje widziałem w 
licznych domach włościańskich po wsiach, zwłaszcza 
po drodze z St. Valentin do Hall. Niektóre z tych 
wsi godne są uwagi pod tym zwłaszcza względem, że 
wszystkie domy są tam murowane, o jednem lub 
dwóch piętrach, oraz kryte dachówką lub gontami. 

Wspomnieć tu także wypada o przecięciowej tempe- 
raturze w Hall w ciągu miesięcy letnich, która podług 
spostrzeżeń 18-letnich, jest w stopniach podług Réau- 
mura następująca: 

W maju czerwcu lipou sierpniu wrześniu 

10.38 18.380 14.18 13.75 10.59. 

Jesteśmy tu obecnie w drugim, najświetniejszym 
okresie sezonu kąpielcwego. Bawi na teraz w Hall 
około 1,000 osób. Petersburg i Odesa, Warszawa 
i Tyfis, jak również punkta pośrednie, dostarczyły tu 
także dość znaczny kontyngens gości kąpielowych. 
Tak np. z Petersburga bawi tu kilka, dość licznych ro- 
dzin, oprócz kilku osób pojedyńczych. Z Warszawy 
używa w Hall kuracji około 10 osób. Naturalnie, że 
przeważną liczbę gości kąpielowych stanowią niemcy 
austrjacey, lecz i węgrzy dostarczyli także dość znacz- 
ny kontyngens. Serbów jest kilku, w tej liczbie trzech 
zakonników, Bawiła tu także na kuracji jedna rodzi- 
na aż z Ameryki, z Nowego Jorku. Niewielka nare- 
szcie liczba czechów, morawian, rumunów, włochów 
i innych narodowości, uzupelnia towarzystwo szukają- 
ce tu bądź ulgi w cierpieniach, bądź też świeżego po- 
wietrza i pięknych widoków. 

Życie jest tu stosunkowo bardzo tanie i wszystkie- 
go dostać można. Mieszkania są również niedrogie, 
bo można mieć pokoik, mały wprawdzie, lecz porzą- 
dnie umeblowany i wielce sehludny, najdalej o 5 mi- 
nut drogi pieszo od Kurhauzu, za 16 guldenów (12 
rs.) miesięcznie. Są tu wprawdzie i znacznie droższe, 
lecz obszerniejsze mieszkania, jedno zaś (lecz jedyne) 
trzymane jest w cenie 400 guldenów na miesiąc, lecz 
jest to osobna willa, z prześlicznym widokiem i z oso- 
bnym ogródkiem. Jest ona dotychczas niezajęta i ocze- 
kuje na jakiego krezusa. 

Pobyt w Hall uprzyjemnia się na wszelkie spo- 
soby, na jakie tylko zdobyć się może zakład kąpielowy, 
będący w pierwszym okresie swego rozwoju. Wieczo- 
ry tańcujące w Kursalonie co sobota, koncerta bardzo 
mierne, dawane od czasu do czasu, tombola czyli lote- 
rja urządzana co tydzień niemal, przedstawienia dra- 
matyczne ,w teatrze miejscowym i spacery w parku— 
taka jest cała suma rozrywek w samem Hall. Bawię- 
ce tu towarzystwo dramatyczne jest z miasta Linz i 
niedorównywa, pod względem sił artystycznych, naj- 
mierniejszej nawet z naszych małomiasteczkowych trup. 
W teatrze grywa muzyka zakładu kąpielowego, zło- 
żona z 15 osób. Zadanie tej małej orkiestry jest dość 
trudne, musi ona bowiem grywać dwa razy dziennie 
w parku, z rana i przed wieczorem, trzeci raz w po- 
łudnie na bulwarze miejskim, i oprócz tego na wie- 
czorach tańcujących i podczas tomboli, albo raczej po 
jej ukończeniu, po każdej bowiem takiej loterji bywa 
zabawa tańcująca (Tanzkrdnżchen). 

Lecz o wiele przyjemniejsze są rozrywki znajdowa- 
ne po za obrębem miasteczka Hall, w jego prześli- 
cznych okolicach. Z parku zakłądu kąpielowego i 
z miasteczka rozchodzą się na wsze strony drogi i dro- 
żynki, wysypane źwirem i prowadzące do rozmaitych 
ferm włościańskich, wiosek, zamków i innych uroczych 
miejscowości. Wszędzie idzie się lub jedzie jak gdy- 
We wszystkich 
niemal miejscowościach, będących celem bliższych 
lub dalszych wycieczek, można dostać wybornego na- 
biału, jaj i miodu, które to przysmaki zalecane są u- 
silnie przez lekarzy tutejszych; w niektórych zaś pun- 
ktach znaczniejszych. są restauracje, gdzie między inne- 
mi dostać można przewybornych foreli czyli pstrągów, 
w które okolica tutejsza obfituje aż do zbytku. Wła- 
ściciele tych oberż wiejskich trzymają żywe forele i ra- 
ki w urządzonych na ten cel sadzach czyli sadzawecz- 
kach, i na żądanie konsumentów, łowią takowe w ich 
oczach za pomocą sakiew i smażą je, lub gotują na- 
tychmiast. O świeżości przeto tego produktu, jako 
żywego i pryskajacego w chwili połowu interesantom 
w oczy, nie może być najmniejszej wątpliwości. 

Z liczby miejscowości, które zwiedziłem, wspomnę 
o jednej tylko, jako zasługującej pod niejednym wzglę- 
dem na uwagę. Jest nią miasteczko Kremsmiinster, 
położone nad rzeczką Krems, o godzinę drogi powo- 
zem od Hall. Pominąwszy urocze widoki roztaczające 
wię na każdym niemal kroku przez całą drogę do 
Kremsmünster, w samem miasteczku zasługuje na u- 
wagę klasztor Benedyktynów, założony w r. 777 przez 
księcia bawarskiego Thasillo (którego nazwę nosi głó- 
wne z źródeł w zakładzie kąpiel owym w Hall). Wspa- 
niały ten klasztor, wzniesiony na wzgórzu panującem 
nad całem miasteczkiem, posiada wyższe gimnazjum 
męzkie, w którem kura nauk zastosowany jest do pro- 
gramu .przepisanego dla gimnazjów rządowych. W tym- 
że gmachu klasztornym mieści się bardzo liczny kon- 


wikt uczniów uczęszczających do gimnazjum. Reszta u- 
czniów mieszka u osób prywatnych w miasteczku. 
Wszystkie przedmioty klasyczne wykładane są przez sae 
mychli zakoników. Donauki zaś języków franeuzkiego, 

angielskiego i włoskiego, tudzież do muzyki, nauki 

rysunków, tańca, gimnastyki i pływania, trzymani są 

nauczyciele świeccy. Spiewu kościelnego uczą również 

zakonnicy. Klasztor ten posiada, przy samym koście- 

le, tak zwany pałac prałatów (Prdlatenhof), mieszczący 

w sobie skarbiec, opactwo letnie z bogatym zbiorem 

obrazów olejnych, sztychów i innych przedmiotów 

sztuki, tudzież bibljotekę liczącą 80,000 dzieł, w tej 

liczbie przeszło 1,000 inkunabułów i kilkaset cennych 

rękopismów w językach arabskim, chińskim i innych; 

w tymże bndynku znajduje się wielka i wspaniała sala 

jadalna, która służy do tego użytku jedynie w obecno- 

ści wysokich gości; salę tę zdobią wspaniałe malowa- 

nia i piękne posągi cesarzów niemieckich z domu Habs- 

burgów, od Rudolfa I do Karola VI. 

W ogrodzie klasztornym znajduje się wspaniałe ob- 
serwatorjum, mające dwa piętra podziemne i ośm piętr 
nad powierzchnią ziemi. Obserwatorjum to, zbudowane 
w roku 1758, mieści w sobie bogate zbiory, przeważnie 
z dziedziny nauk przyrodzonych, a mianowicie: na par- 
terze i na l-em piętrze gabinet zoologiczny, na 2-em 
piętrze gabinet fizyczny, na 3-em gabinet mineralogi- 
czny i mieszkanie dyrektora obserwatorjum, w którem 
to mieszkaniu mieszczą się zarazem zbiory astronomi- 
czne i magnetyczne, liczne dzieła traktujące 0 nau- 
kach przyrodzonych, oraz archiwum obserwatoryjne; 
4-te piętro zawiera galerję obrazów, wśród których 
znajdują się utwory oryginalne Salvatora Rosa, Micha- 
ła Anioła, Van Dycka, L. Kranacha, Holbeina, Ruben- 
sa, Tycjana i innych mistrzów, jak również kopje wszy- 
stkich arcydzieł malarstwa; na temże piętrze mieści się 
gabinet entomologiczny i znakomity globus (6 średni- 
oy), zrobiony w r. 1824 przez jednego z zakonników; 
5-te piętro zawiera salę tak zwaną „akustyczną,” z zna- 
komitemi malowaniami starożytnemi na szkle, tudzież 
gabinet botaniczny i t. d. Przez 6-te i 7-me piętro 
przechodzi sala ogromnych rozmiarów, która służyła 
poprzednio za właściwe obserwatorjum, obecnie zaś 
obróconą została na gabinet narzędzi astronomicznych. 
Na 8-em piętrze znajduje się właściwe obserwatorjum 
astronomiczne, z wszelkiemi narzędziami i przyrządami . 
służącemi do dokładnych spostrzeżeń nstronomicznych 
i do pomiarów. W jednej z czterech wznoszących się na 
tem piętrze wieżyczek, znajduje się otoczony kratą żelazną 
otwór studni nustronomicznej, głębokiej na 300 i sięga- 
jącej aż do niższego z dwóch piętr podziemnych, co po- 
zwala na spostrzeganie gwiazd wśród dnia nawet. 
Z tegoż 8-go piętra roztacza się na wszystkie strony 
widok czarująco piękny i wspaniały. 

Uczniowie gimnazjum klasztornego, mając pod ręką 
tak bogate zbiory i pomoce naukowe, mogą zdala od 
wrzawy światowej, oddawać się całkiem studjom. Ztąd 
pochodzi, że młodzież kończąca ten zakład naukowy, 
odznacża się wiedzą gruntowną, zespoloną z spotęgowa- 
nem podniesieniem sił moralnych i fizycznych. 

Przy klasztorze znajduje się wspaniała, bardzo ob- 
szerna świątynia, z pięknemi freskami i sztukaterjami, 
tudzież ozdobami z bronzu i t. d. Na chórze tej świą- 
tyni, uczniowie gimnazjalni, pod kierunkiem jednego z 
zakonników, wykonywają podczas nabożeństwa, po naj- 
większej części przy towarzyszeniu organów, pienia re- 
ligijne, z precyzją i znajomością sztuki, jaka nie zawsze 
miewa miejsce u chórów kościelnych w wielkich nawet 
miastach. Ciż uczniowie wykonywają także pienia so- 
lowe. Nie przeto dziwnego, że w uroczyść śś. Piotra 
i Pawła, liczna publiczność słuchała z przyjemnością, 
w tymże klasztorze, wybornego koncertu. Wykonano 
tam mianowicie oratorjum Mendelssohna, „Paulus,” 
przy spóludziale kilkuset głosów i instrumentów, na 
które złożyli się zarówno uczniowie, jak i zakonnicy, 
amatorowie i niektórzy artyści. 

Na zakończenie wspomnę o obchodzie uroczystości 
sobótek, widzianym przeze mnie w dniu św, Jana Chrzci- 
ciela, z okien mieszkania jednego z moich znajomych. 

Wśród gór będących odnogami Alp Styryjskich, o 
parę mil od Hall, mieszkają resztki słowieńców, któ- 
rzy, jak niesie podanie, zajmowali niegdyś znaczną 
część prowineji Wyższej Austrji, lecz których siedziby 
ograniczone są obecnie do nielicznych wiosek położo- 
nych w mniej urodzajnych gruntach gór pomienionych, 
podczas gdy cała niemal Wyższa Austrja odznacza się 
nadzwyczajną żyżnością gleby, Otóż widzieliśmy, jak 
słowieńcy owi, wieczorem w dniu św. Jana Chrzciciela, 
obchodzili znane na całej Słowiańszczyźnie tak zwa- 
ne sobótki (u nas uroczystość ta obchodzi się w wilję 
św. Jana Chrzciciela), przyczem dziewice i mołlojce 
przesadzali przez porozkładane ognie. Dzięki położe- 
niu Hall na wyniosłej płaszczyźnie, z okien niektórych 
domów tego miasteczka, zwróconych ku górom, widzieć 
można dość dokładnie obchód tego dawnego zwyczaju, 
pomimo odległości paromilowej. Powiadają, że sobótki 
obchodzone są przez tychże słowieńców powtórnie w 
dniu śśw. Piotra i Pawła, lecz z powodu burzy jaka 
panowała wieczorem tego dnia i przez całą noe, nie 
widzieliśmy takowych i nie przyszły one prawdopodo- 
bnie na ten raz do skutku. 


TELEGRAMY 
DZIENNIKA WARSZAWSKIEGO. 

Paryż, 19 sierpnia. Wczoraj, na przyjęciu w Saint- 
Malo, Mac-Mahon odpowiadając na adres żądający usta- 
nowienia stanowczego rządu pod jego prezydencją, po- 
wiedział, że rząd taki istnieje w jego władzy, na lat 
siedm ustanowionej przex Zgromadzenie Narodowe, że 
użyje wszelkich środków prawnych dla utrzymania bez- 
pieczeństwa kraju i dodał, że stagnacja w interesach 
pochodzi nie z braku rządu, ponieważ interesa idą nie 
lepiej w Niemczech i Anglji. 
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` €hong-Kong, 19 sierpnia. Rząd chiński domaga 
się od rządu japońskiego ewakuacji wyspy Formosa w 
ciągu 90 dni; w razie odmowy ze strony rządu japoń- 
skiego, w Chinach przedsiewzięte zostaną wielkie przy- 
gotowania wojskowe. 
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WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE. 


* Książę serbski, bawiący dotychczas w Bonn, za- 
mierzał przyjechać 13-go sierpnia do Puryża, gdzie 
pozostanie do końca miesiąca. . 

* Der Sprudel, gazeta powszechna, wydawana dla 
zwiedzających wody niemieckie, pod redakcją doktora 
Flechtes'a donosi, że hrabia Chambord przyjechał, 6-go 
sierpnia, do Karlsbadu, i po przybyciu swem, odwie- 
dził najprzód, leczącego się tam już dwa tygodnie, ar- 
cybiskupa Algiera, a następnie w Schlachtenbergu, 
wielkiego księcia Toskańskiego. 

* Izba magnatów w Węgrzech zajmowała się pod 
czas ostatnich posiedzeń, prawem wyborezem i proje- 
ktem wyłączności obowiązków parlamentarnych, który 
stanowi dodatek do tego prawa. Jeżeli izba wyższa 
zaprowadzi jakieś zmiady w tekscie przyjętym już przez 
izbę deputowanych, wątpliwą jest rzeczą, czy nowe 
przepisy dotyczące. wyborów, będą mogły zostać za- 
twierdzone przed zamknięciem teraźniejszego posiedze- 
nia. Dla tego to rząd węgierski nalega żywo o przy- 
jęcie obydwóch projektów w takiej formie, w jakiej 
wyszły one po roztrząśnieniu ich w izbie niższej. 


* Książę Asturji wyjeżdża w tych dniach do An- 
glji, dla zwiedzenia tamecznych zakładów wojenno- 
naukowych. Towarzyszą mu: książę Sesto, oficer arty- 
lerji, pułkownik Valesco i hrabia Mira-Sol. Pułkow- 
nik Valeseo był jednym z spółpracowników, Napoleo- 
na III w wydaniu dzieła „Życiorys Cezara” i wyna- 
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Neapol. Czas podróży ostatecznie jeszcze nie został 
oznaczony, lecz widocznie, odbędzie się ona we wrze- 
śniu, a w takim razie przypadnie jednocześnie z ogól- 
nemi wyborami we Włoszech. 
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mieszony jest okólnik ministra spraw zagranicznych 
Don, Augusta Ulloa, do reprezentantów Hiszpani w ob- 


z 


"zt 22 


a 


- 


- ezynającego od zaprzeczenia wszelkiej moralności i su- | 


mienia. Za pozór nie raz służyło niebezpieczeństwo 
zagrażające „fuerosom*, ale teraz pozór ten stał się 
kłamstwem. Ani kortezy, ani rząd nie naruszyły tych 
przywilejów (Ulloa następnie wylicza okrucieństwa po- 
pełnione przez karlistów w oczach młodej księżniczki 
donny Blanki). Pióro odmawia powtórzenia tych wszy- 
stkich okropności i każde serce przejęte zostanie wstrę- 
tem i oburzeniem, w obec czynów, popełnianych przez 
i ludzi mianujących się hiszpanami.  Opinja publiczna, 
przez usta znaczniejsżych gazet Europy, energicznie 
potępiła karlistów, w zaszczytnej dla nas formie zesta- 
wiając sposób postępowania naszej armji z ich barba- 
rzyńskiemi czynami. Usiłowania rządu, ofiary kraju 
mają na celu odstręczyć ich na zawsze od przedsię- 


wzięcia; dla tego dyktatuya powierzona została w na-| 


sze ręce... Nigdy fanatyzm połączony z' despotyzmem 
nie utrzyma się przeciwko narodowi  hiszpańskiemu. 
Ale niech gorzkie doświadczenie nie przepadnie dla 
przyszłości“. 

* Times otrzymał od swego paryzkiego korespon- 
denta rozbiór okólnika rozesłanego przez Niemcy do 
ich reprezentantów dyplomatycznych zagranieą. Okól- 
nik uwydatnia, że dążności Niemiec nie przekraczały 
nigdy po zagranicą interwencji moralnej; że one tylko 
wyrażały życzenia na korzyść uznania rządu hiszpań- 
skiego. Zaburzenia wynikłe w Hisz anji spowodowały 
Europę do przybrania postawy wyczekującej; aż dotąd 
Niemcy nie opuściły tej postawy, obecnie jednak po- 
łożenie to zmieniło się: z jednej strony okrucieństwa 
karlistów skompromitowałyby zasady monarchicznie za- 
chowawcze, których oni mienią się przedstawicielami; 
z drugiej znów strony, uśmierzenie komuny i przywró- 
cenie karności w armji, dowodzą iż rząd madrycki jest 
dość utrwalony. Z usiłowań nieużytecznych, jakie po- 
dejmowali karliśli, ujawnia się ich niemoc w odniesie- 
niu stanowczego zwycięztwa, wówczas nawet gdy rząd 


b. m, zatrzymał się w Anglji w powrocie do swego 
państwa. Złożył on wizytę księciu i księżnej Edimburg- 
skim 'i miał wyjechać w dniu 19 t. m., w towarzy- 
stwie swej córki księżny Walji, która udaje się do 
Niemiec. < 


* Krefeld, 17 sierpnia. Dziś o godzinie 10-ej przed 
południem miało tu miejsce otwarcie 15 kongresu ekonomji 


— 


neofitów nie pojmujących wartości artystycznej dzieł 
sztuki starożytnej, uczyniło dno Tybru prawdziwą ko- 
palnią. Przedsiębierey zatem liczą na wielki zysk z osu- 
szenia koryta i zwrócenia rzeki w dawniejsze jej łoży- 
sko. Tyber byłby już z pod Pontemolle zwrócony przez 
łąki Castello po za ogrody watykańskie. 


* Burza w Londynie. W gazetach Angielskich pi-|41 i syn jego Józef lat ośm. Kiedy się zaczęła bu- 
szą, że ll-go czerwca, nowego stylu, w Londynie pp 

żyła się straszna burza. 
noeno-zachodnie dzielnice miasta, Popler-Hekncy i Ed- 
W tej ostatniej, oraz 
piętra domów były zatopione, a meble pływały po u- 
licach. Ruch omnibusami został przerwany, ponieważ 
woda dochodziła koniom do szyi. 
tarakty, wraz z gradem wielkości porządnej piłki. 
Podczas deszczu, z jednej strony ulicy nie nie było 
widać na stronie przeciwległej, szyby z trzaskiem wy- 
latywały z okien, wiatr zrywał dachy, a liczne domy 
budujące się zupełnie zrujnowane zostały. Mnóstwo 
drzew wyrwanych jest z korzeniem. Park Wiktorji 
i park księcia -Walji były zalane wodą, a domy oko- 
liczne zatopione do pierwszego piętra. Na nasypie 
półnoenej drogi żelaznej, w pobliżu Popelar, wysokość 
wody dochodziła do. 4 stóp angielskich. Ruch w tej 
części miasta był przerwany prawie na pięć godzin. 
Pięć osób, które przechodziły aleją parku Wiktorja, 
zostały rażone piorunem: jedna z nich zabita na miej- 
seu, a zwłoki, zczerniałe jak węgiel, przeniesiono do 
najbliższej tawerny; druga ma sparaliżowaną „prawą 
rękę, a trzy pozostałe przywrócono do przytomności 
po pół godziny. W Edmonton kobieta rąbała drwa, 


monton. 


— _—— 


Zatem w r. 1874 więcej 


Zatem w r. 1874 więcej 


a uderzenie pioruna zabiło ją na miejscu. W Bowes 
włościanin niósł na plecach widły żelazne i także zo- 
stał zabity. Lecz najbardziej zadziwiające zjawisko 
elektryczne wydarzyło się tegoż dnia w Beresfordfield. 
Trzej ludzie zajmowali się tam układaniem siana w sto- 
gi. Jeden z nich, niejaki Clarke, był to młodzieniec 
mający lat siedmnaście, a dwaj drudzy Anderson lat 


rza, pośpieszyli schować się w siano. Nagle silna bły= 
skawiea 'oślepiła ich. Ojciec zapytał o coś syna, lecz 
nie otrzymał odpowiedzi; odwrócił się zatem do chłop- 

ca i spostrzegł że na nim pali się kapelusz. - On i dru- 
gi chłopiec byli już nieżywymi. Kościół św. Łukasza 

w Homerston znacznie jest uszkodzony przez prąd e- 

lektryczny—dzwonnica zawaliła się, ramy „powyrywa- 

ne zostały z zawias żelaznych, część muru uniesiona 
na odległość 80 stóp, wewnątrz zaś kościoła wybuchnął 

pożar. Na szczęście, niedaleko od tego kościoła straż 
ogniowa zajmowała się wypompowywaniem wody z do- 

mów, co dało możność szybkiego ugaszenia ognia. 

W głównym pocztamcie, w środku Londynu, straszli= 

we uderzenie piorunu zniosło połowę sztachet, któremi 
otoczony jest gmach. Szkoła wojskowa w Woolwich 
również ucierpiała; piorun rozbił prawie na kawałki 
jedną z jej baszt, wysokości 50 stóp angielskich. Prąd 
elektryczny przeniknął w tym gmachu prawie wszyst« 

kie kominy, które w jednej chwili napełniły się jakby 
płomieniem. Ludzie ledwo nie podusili się od dymu 
i silnego zapachu siarkowego. 


Szczególniej ucierpiały pół- 


w Tottenham, dolne 


Deszcz lał jak z ka- 


Za Redaktora, E, Wojewódzki. 
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przywilejowane buntują się, a te, które osobiście i ma* 
terjalnemi swemi zasobami przyczyniają się do podtrzy- 
„mania państwa, muszą bronić się przeciwko osobom, 
zabezpieczonym przez nie wewnątrz i zewnątrz i że 


* W Malven-Luce, w pobliżu Worcester, dała się 
widzieć 27 lipca wieczorem, jak pisze gazeta Times, 
tęcza utworzona od promieni księżyca. To nadzwyczaj 
rzadkie zjawisko natury można było obserwować przez 


Godfroy. — Dziś i codziennie, Wielkie przedstawienie wyż- Listy 
szej szkoły jazdy, gimnastyki, tresowania koni, oraz scen komi- ' 
cznych i mimicznych i t. p.—Początek o godzinie 8-ej. 


* W dniu 7 (19) bież. mias. i roku, chorycb w 8-miu 50% Listy Zastawne miasta Łodzi 4) - + +  — 
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szych jest; Zduńskiej Woli mil 8, Łodzi 4!/,,: brane mającej u Władysława Sielskiego Patro- p NIERUCHOMOŚĆ 

Sieradza 4!/,, Kalisza 9. „, Podatki rocznie o- | na Trybunału Cywilnego Lubelskiogo w Lubli- | należącą do rzeczonych; Hippolita i Zenabji 
nie pod Nr. 356 mieszkającego, w poszukiwa- | Zqanowiczów, pałoż na w mieście powiatowem 

nia: od Zofji z Matezyńskich Strażyńskiej, | Kalwarji, gubernji Suwalskiej, przy ulicy Pes 


rs. 17,076, termin sprzedaży d. 5 (17) Lute-, a także deklaracje napisane nie. podług for- , 
go 1875 r. przed Reje ntem Ordonem. my przyjmowane nie będą. * i 

6. Dobra Karwacz z przyległościami ij Jeżeli deklaracja będzie przysłana pocz: | płacająco się do kasy w Sioradzu wynoszą rs. j 
przynależytościami w okręgu sądowym Prza- | tą, powinno być objaśnione, czy deklarant w | 375 kop. 17, dalsze szczegóły wymienione są w 
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N: D. 2932. Pisarz Kancelarji Ziemańskiej 


snyskim, raty zaległe w terminie sprzedaży | razie utrzymania się dzierżawy, życzy sobie | protokóle zajęcia. 
wynosić będą „około rs, 706 kop. 964, Va- | aby „przedstawiona kaucja była mu zwróco- 
dium do licytacji rar. 3,200, licytacja rozpo- | ną do miejsca jego stałego zamieszkania, czy i 


Akt zajęcia wręczony został Józefowi Ga- 
domskiemu Pisarzowi Sądu Pokoju w Szadku 


Władysława Śrażyńskiego obywatela małżonki, | tersburyskiej, oznaczoną numerem policyjnym 


właścicielki dóbr Czysta Dębina i Baranica, tu- 
dzież od pomienionego Władysława Strażyń- 


82, a katastsu 68/30, 
Nieruchomość ta składa się z placu mająca- 


R w Płocku, "Sx ; $ ; 4 + ; ATA F ; 7 3 i BG ta 
5 A ; onej | cznie się od sumy rs. 35,772 kop. 80, termin | też ma się zostać w Instytucie do przybycia , do rąk własnych, a Adamowi Wejk Wó jtowi | skiego, jako solidąrnego dłużnika, czyli oboj-| go przestrzeni stóp kwadratowych 56,871, 
= Fez do wiadomości, że po Pu" "Gila sprzedaży d. 5 (17) Lutego 1875 +. przed | osobistego. y i gminy Krokocice na ręce Tomasza Kapituły w | ga małżonków Strażyńskich w dobrach Czysta | z pjętrowej frontowej Saodakicjy dave eż» 
k ejentem Wołowskim. szczegółowe warunki licytacyji znajdują dniu 26 Stycznia (7 Lutego) 1874 r. następnie | Dębina okręgu i p-cie Krasnostawskim gubor- | terowaj, drewnianej, stajni z wozownią z dize- 


1. Karola Kwiatkowskiego wierzyciela su- 
w na dobrach Dłużniewo z okręgu Mław 
skiego. 

E Padwetńiry Marchwińskiego wierzy- 
ciela sumy na dobrach Tupadły z Lipnow= 
skiego. DE 

3. Ignacego Wiktora 2-ch imion Kowalew- 
skiego właściciela i wierzyciela dóbr Borowo 
z og 3 ` 

4. Etmilji Zaleskiej wierzycielki na do- 
brach Cieśle z Płockiego. 

5. Józefa Barciarelli właściciela dóbr Bit- 
kowice z o-gu Płockiego. 

6. Tymoteusza Miszewskiego wierzyciela 
na dobrach Naborowo z Płockiego. 

'7. Karola ZŁempickiego właściciela i wie- 
rzyciela dóbr Kucice z Płockiego. 

8. Czesława Gawełkiewicza wierzyciela na 
dobrach Słustowie z o gu Pultuskiego. 

9. Franciszka Zielińskiego, i 

10. Abrahama Nelson wierzycieli na do- 
brach Kamienne Brody z Lipnowskiego. 


7. Dobra Kossobudy, w okręgu sądowym 


Mławskim, raty zaległe w terminie sprzeda- 


y wynosić będą około rs. 389 kop. 86, va- 
u 


m do licytacji: rs. 1,200, licytacja rozpo- 


6,821 


cznie się od sumy rs, 9,745 kop. 60, , termin 
sprzedaży dnia 6 (18) Lutego 1875 r. przed 
sera Holtzem. 
. Dobra Skórzno .z dezertą Gajki, w o- 
kręgu sądowym Młąwskim, raty zaległe w 
terminie sprzedaży wynosić będą około rs. 
874 kop. 35, vadium do licytacji rs. 1,900, 
licytacja rozpocznie m 
kop. 20, termin sprze 
1875 r. przed Rejentem Ordonem. 
9. Dobra Sierakówo, w okręgu sądowym 
Mławskim, raty zaległe w terminie sprzeda - 
ży wynosić będą około rs. 349 kop. 85; va- 
dium do licytacji rs. 850 
cznie się od sumy rs. 
sprzedaży d. 8 (20) 
Raienten Lubowidzkim. 


od- sumy rs. 16,978 
aży d. 8 (20) Lutego 


licytacja rozpo- 
kop. 60, termin 
Lutego 1875 r. przed 


0. Dobra Zembowo czyli folwark Zimny 


sią w Kancelarji Instytutu, gdzie życzący je 
przejrzeć, zgłaszać się winni ed godziny 9 
rano do 3-ej popołudniu co dzień, z wyjąt- 
kiem dni świątecznych i galowych, 


Wzór do deklaracji. 


Beatqcraie oównB1ieniA HMucrmryra Cesdh- 
ckaro Xosałterna u JibcoBoqcraa orm 25 To- 
mao. m a HANE NoqUACaBUIŃCA CHM% 38A- 
BAAIO; YTO WENA IO B3ATh BH ADEH1y OTH TOTO 
me Mucraryra BoqAnyto MEABAMINY nogh i. 
KoHcxOROJA a paBHO Ioga pRiÓW ua Ba- 
TOBMI(KOMŁ upygd, BŁ HoBO-Adaekcanapifi- 
crot VBaęB, Jlroómnncewcit ryócpniu, na 3 
abrgińt cpos% c» l-ro Ceuraópa 1874 uo 31 
ABrycra 1817 roga, sa roquguyro cymuy (AH- 
CATE CYMKY HMOpPAMH M UHPONNCHIO) CH CO: 
6ntoąqenieub% BCHXBŁ yCrAHOBAENNAIX% JAA 
srofi apenga yedoBift. 

34707 Bb KOIMICCTSK ROCZNE 
óuek npu ceus upuaaran. 

Hacroamyee oównBaenie nucano (TAxb=10) 


cor» py- 


do księgi wieczystej dóbr Jezew d, 10 (22) 
Kwietnia t. r. wniesiony, a do księgi zaareszto- 
wań w Trybunale w biórzo Pisarza utrzymy= 
wanej dnia 16 (28) Kwietnia t. r. wpisany i za- 
regestrowany został. 

Sprzedaż zajętych nieruchomości odbywać 
się będzie na audjeneji Trybunału Cywilnego w 
Kaliszu, w miejscu jego posiedzeń. Warunki 
licytacyjne oraz zbiór objaśnień w biórze Pisa- 
rza Trybunału i u popierającego sprzedaż 
Franciszka Modrzejewskiego Patrona przejrza- 
no być mogą. 

Pierwsze ogłoszenie warunków nastąpi na 
publicznej audjencji Trybunału w dniu 28 Ma- 
ja (9 Czerwca) r. b, o godzinie 10 z rana, 

Kalisz d.17 (29) Kwietnia 1874 r. 

Po odbyciu trzech publikacji warunków i 
temczasowego przysądzenia w dniu 1 (18) Sier- 
pnia r. b., termin do stanowczej sprzedaży mły- 
na wodnego Ruda zwanego na dzień 12 (24) 
Września r, b. godzinę 10 z rana oznaczył. 
Młyn ten popierającemu sprzedaż za sumę rs. 


nji Lubelskiej zamieszkałych, i zamioszkanie 
prawne obrane mających, sumy rs, 7500 w, lis- 
tach zastawnych z:procentem od 'dnia 10: (22) 
Czerwca 1871: r. zalegającym i kosztami, aktem 
Antoniego Grochowskiego Komornika w dniu 
31 Stycznia (12 Lutego) 1873 r. rozpoczętym, 
a w dniu 3.(15) Lutego t. r. ukończonym, zaję- 
te i zaaresztowane zostały na przymuszone wy- 
właszczenie, w 'drodze. subhastacji, 


DOBRA. ZIEMSKIE 
Czysta Dębina. i Baramica, w o- 
kręgu i p-cie Krasnostawskim, gubernji Lubel- 
skiej położone, prawem własności do dłużnicz- 
ki Zofji Starzyńskiej nałężące, poszukiwaną su- 
mą hypotecznie obciążone. 

Dobra zajęte odległe są od miasta Lublina 
„o wiorst 42, od miasta okręgowego i powiato- 
wego Krasnegostawu o. wiorst: 18, od- osady 
Żółkiewki o.wiorst 9.i od osady, gminy i para- 
fji Gorzków o wiorst 5, objęte są dwoma księ- 
gami hypotecznemi! w szczególności zaś: 

A. DOBRA CZYSTA DĘBINA, składa- 


wa, i kloaki z desek, jest toż ogród z drzewa 
fruktowego i dzikiego, ogród warzywny i par- 
kany. W nieruchomości tej mieszkają lokato- 
rowie: Walerjan Staniszewski, Teodor Konradi 
i Felicjan Czaplicki, 3 

Kopie aktu zajęcia doręczone zostały Burmi- 
strzowi miasta Kalwarji, Katterfeldowi i Pisas 
rzowi Sądu Pokoju w Kalwarji Psarskiema. 
Tenże akt zajęcia wpisany do księgi hipote» 
cznej zajętej nieruchomości dnia 7/(19) Czerw- 
ca 1872 r., a do księgi zarejestrowań w Kan- 
celarji mojej dnia 21 Czerwca (3 Lipca) t goż 
roku. 

Subhastacją obecną ze strony Butkiewiczów, 
popiera Patron Trybunału Romuald: Wierzbi: 
cki w Suwałkach zamieszkały, Termin do 
pierwszej publikaty warunków licytacyjnych w 
sali posiedzeń tutejszego Trybunału, oznacza 
się na dzień 6 (18) Października 1872 r, godzi: 
nę 10 z rana. 

Suwałki 4, 22 Czerwca.(4 Lipca) 1872 r. 

E. Wierzbicki. 


11. Władysława hrabi Krasinstiego wie: ; z ; M%caiyb w aaco N, 1874 roga 5.000 A: tał ; ma a > R = j 5 
Mław. | zdrój, w okręgu sądowym Lipnowskim, raty a BOROWE 9y PSZYBĄGZONYZOBCA jąca się z jednego kawałka ziemi, cudzą włas-| Wywieszenie kopji tego obwieszczenia na ta- 
pom W NE zaległe w terminie sprzedaż wynosić będą Ilognnek H MBCTO RMTEJbCTBA. Kalisz d, 2 (14) Sierpnia 1874 r. nością nię przedzielouego i graniczą: na wschód | blicy. będącej w sali ustępowej Trybunału tu- 
go około rar. 3,298 kop. 87, vadium do licyta-| ~z Skoczyński, z dobrami Gorzków, na południe z dobrami] tejszego poświadczam. 


Otworzyły się spadki do regulacji któ- 
rych termia na dzień '9 (21) Listopada, 1874 
r. zpod Nr. 1, 2, 8, 4, 5 przed Pisarzem 
'Kancelarji Ziemiańskiej, z pod Nr. $ przed 
Lubowidzkim Rejentem, z pad Nr. 6 przed 
Wołowskim Rejentem, z pod Nr. 7, 8, 9 i 10 
= Władysławem Holtzem  Rejentami 

ancelarji Ziemiańskiej w Płocku wyzna- 
czony został. 

Płock d. 7 (19) Maja 1874 r. 
Gurbski. p 


D 


3 N. D. 2917; Pisarz Kancelarji Ziemańskiej 
z w Lublinie. 

Po śmierci: 

1) Edwarda barona Rastawieckiego, wie- 
piro sumy rsr. 12,000 nadobrach Doł 
hobyczowie, Sahrynie, Horodyszczach i No- 

wosiółkach Pokropiwnych, w powiecie To- 
maszowskim, gubernji Lubelskiej, ubezpie- 
b 5 

2) Piotra Bobrowskiego, wierzyciela sumy 
złp. 250 na dobrach Sławinie, w pow ecie I 
gubernji Lubelskiej, ubezpieczonej; — ~, 

3) Anny Niewiarowskiej, właścicielki nie- 
ruchomości m. Lublina pod Nr. pol. 69 a hy- 
potecznym 45- oznaczonej. ' 
E> Otwarte są spadki, do uregulowania któ 
93; rych termin na dzień 18 (30) Listopada 1874 
r. przed. Pisarzem Kaacelarji Ziewiańskiej 
A jest wyzpaczony. 

„28 ublin d. ! (13) Maja 1874 r. 
= Michałowski P. K. Z. 


EEADERS O ZO ASTEESSA A 


7%. wat” 


ży 
dium 
cznie się od sumy rs. 


5 


Ordonem. | 


12. Dobra Mierzejewo Camrowina lit. B. 
Mierzejewo Jarnuty Bobino lit. F. z przyle- 
głością na Damiętach Tomaszach, Jarnutach 
lit. A Wielgouchach Bryskach, Białobrze- 
gach dalszych i bliższych, tudzież Stepnej 
starej i Michałkach, Mierzejewie, Camrowi- 
nie” bt. A: i Bobiufe pod lit. A.*Mierzejewie, 
Janczykach czyli Wianczykach w okręgu 
sądowym Ostrołęckim, raty zaległe w termi- 
nie sprzedaży wynosić b 
kop. 87, vadinm do licytacji rs. 450, licytacja 
rozpocznie się od gumy ra. 2,586 kop. 87!/, 
termin sprzedaży á, 14 (26) Lutego 1875 r, 
przed Rejentem Chodeckim. 

18. Dobra Niechodzino, w okcęga sądo- 
wymi Przasnyskim, raty zaległe w w łe 

op. 
26, vadium do lieytacji ra 650, licytacja rog- 
pocznie się od sumy rs. 3,778 kop. 75, ter: 
min sprzedaży d. 14 (26) Lutego 1875 roku. 


sprzedaży wynosić będą około ra. 317 


przed Rejentem Lubowidzkim. 


14. Dobra Rogowo kościelne lit. A. i B. 
oraz ©. w okręgu sądowym Lipnowskim, ra- 


cji rs. 6,700, licytacja rozpocznie się od su- 
my rs. 64,088 kop. 80, termin sprzedaży d. 
11-(23) Lutego 1875 r. przed Rejentem ` Hol- 
tzem. 

11. Dobra Leśniewo, w okręgu sądowy m 
Pułtuskim, raty zaległe w terminie sprzeda - 
wynosić będą około rs. 359 kop, 54, va- 
do licytacji ra. 1,000, licytacja rozpo- 
460, termin sprzeda 
ży d. 14 (26) Lutego 1875 r. przed Rejentem 


ędą około rs. 224 


N. D. 4933. Pisarz Trybunału Cywilnego 
w Kaliszu. 


Wiadomo czyni, iż na żądanie Pawła Mą- 
czyńskiego z własnych funduszów się. utrzymu- 
jącego, w mieście Warszawie pod Nr. 743 za- 
mieszkałego, a zamieszkanie prawne u Frane 
ciszka Modrzejewskiego Patrona Trybunału w 
Kaliszu obrane mającego, od którego tenże Pa- 
tron stawa i subhąstacją nieruchomości w mieś- 
cie Nowo-Radomsku pod Nr. 286 położonej. 
w poszukiwaniu sumy rs. 2,810 z procentem 
zaległym popiera. Protokółem Franciszka Fi- 
lipowicza Komornika przy Sądzie Pokoju w 
Nowo-Radomsku w dniu 12 (24) Marca 1874 
roku sporządzonym, zajętą została na sprzedaż 
w drodze przymusowego wywłaszczenia, 


NIERUCHOMOŚĆ 


w mieście Nowo-Radomsku pod M 286 poło- 
żona, z należącemi do niej zabudowaniami i 
gruntami, w mieście Nowo-Radomsku, gminie 
i parafji tegoż miasta, przy ulicy Kaliskiej, w 
powiecie i okręgu Nowo-Radomskim, w bliskoś- 
ci stacji kolei żelaznej  Warszawsko- Wiedeń - 
skiej, składająca się z domu drewnianego 0 
parterze, stajni, obory, wozowni i drwalni pod 
jednym dachem, stodoły z bali rzniętych, dwóch 
chlewików i kloak z drzewa budowanych gon- 
tem krytych, studni w podwórzu, ogrodu owo 

cowego i warzywnego, gruntu około mórg dwie 
w polach Swiercznickich, graniczącego na pół- 
noc z gruntami poduchownemi, na zachód z 
grutami Michała Szmilkiewicza, a na wschód i 
południe z drogą ku Wymysłowski prowadzą- 


N. D., 4928, Pisarz Trybunału Cywilnego 
w Płocku. 

Stosownie do art. 682 K. P. 8. wiadomo 
czyni, iż na żądanie Emiljana Kretkowskiego. 
obywatel a, we wsi Baruchowie, powiecio Włoc- 
ławskim, gubernji Warszawskiej, i Zofji Kiikor, 

anny połnoletniej, w jmieniu własnóm oraz 
jako sukcegorki Stanisława Kirkor, ojca swego 
działającej, z własnych funduszów utrzymują- 
cej się, w mieście gubernialnem Płocku, zamie- 


szkałych, a zamieszkanie prawne. do całego. 


postępowania subhastacyjnego u Francisvka 
Lebensztejna, Patrona przy Trybunale tutej- 
szym, w mieście Płocku % urzędowania zamic- 
szkałego obrane mających, w poszukiwaniu 
sum Krętkowskiege rs. 2000, a Kirkor rs; 550 
i rs, 1150 wszystkich z precentem, oraz kosz- 
tów, od Józefa Cieleckiego, właściciela nieru 
chomości pod N. 493b, w mieście Płocku po- 
łożonej, wo wsi Woli-Gołkowskiej, okręgu 
Czerskim, gubernji Wąrszawskiej zamieszka- 
łego, a zamioszkanię jprawne do tego interesu 
u Antoniego Lubowidzkiego, Rejenta w mie- 


ście Płocku obrane mającego, protokółem Ko-. 


mornika przy Trybunale Cywilnym w Płocku, 
Teofila 
Stycznia 1874 r. sporządzonym, w drodze przy- 


musowego wywłaszczenia zajętą i zaaresztowa- 


ną została 

NIERUCHOMOŚĆ pod N. 493b, 
w mieście gubernjalnem Płocku, przy ulicy da- 
wniej Sądowniczej, obecnie Nowowięziennej i 
'Tumskiej narożnie, na gruncić wieczysto-czyn- 


Ślaskiego w dniach 4 (16) i 5 (11) 


Borów, na zachód z dobrami Olchowie i grun- 
tami włościańskiemi, na półnoe z gruntami 
włościańskiemi i dobrami: Baranica, Antoniów= 
ka i Pilaszkowicę, zawierają w sobie ogólnej 
przestrzeni morgów 652, w tem zaś: pod ogro- 
dami morgów 20, gruntów ornych morgów 410, 
łąk morgów.46, lasów morgów 126, pastwisk 
morgów 20, pod wodami, bagnami i nieużytka- 
mi morgów 30. 

W dobrach tych budowle są takie. 

1) Dwór czyli dom mieszkalny z drzeway 
pruskim murem szabrowany, dach gontem kryty, 
kominy nad:dach wyprowadzone. 2) Oficyna 
murowana o dwóch kominach nad dach wypro= 
wadzonych, dach-gontem kryty. 3) Olhewki: 
murowane przy oficynie z dachem goncianym. 
4) Dom obok oficyny z drzewa. 5) Wozownia 
murowana. 6) Spichlerz z drzewa. 7) Go- 
rzolnią mnrowąna. 8) Wołownia z drzewa. 
9) Suszarnia murówana, na. budowlach: tych 
dachy, gontem kryte. 10) Stajnia z wozownią 
muroware. 11) Dwie stodoły z drzewa na 
podmurowaniu: 12) Obora.z drzewa. 13) 
Owczarnia mgrowaną, na których dachy słomą 
kryte. 14) Trzy chałupy przy drodze z- drze- 
wa stare, dachy mające słomą kryte. 15) Kar- 
czma ze stajnią zajęzdną z drzewa, wystawio- 
no z dachami słomianemi. 16) Kuźnia z drze- 
wa dranicąmi kryta. 17) I chałupa przy niej, 
służąca za mieszkanie dla: kowala, również z 
drzewa, dach słomą kryty, do tych ostatnich 
budowli roszczą pretensję włościanie. 18)Dzwo- 
nek w podwurzu na słupie, i 

Tytuł własności dóbr Ózysta Dębina w Hy- 


Suwałki d. 22 Czerwca (4 Lipca) 1872 r. 
E. Wierzbicki, 


Po odbyciu trzech . publikat, Zdanowiczowie 
wystąpili ze sporami i żadali przedewszystkiem 
nakaząnia oszacowanią. Jakoż Trybunał wy- 
rokiem d. 2 (14) Stycznia 1873 r. nakazał to 
oszacowanie, a gdy biegli takowe uskutecznili 
d. 6 (18) Kwietnia t, r. Trybunał wyrokiem d, 
16-(23) Maja t. r. taksę tę potwiordził i lieytą= 
cję rozpocząć nakazał od kwoty'us, 3,610 jako 
od Awóch tr: esich Części szacunku ustanowię- 
nago przez biegłych. 

Od wyroku tego Zdanowiczowie założył opo- 
ży. ją, me ta odrzucona Wyrokiem ocznym Try- 
bunału 4.4 (16) Września 1873 r. apełścja 
zaś ich odrzucona wyrokami Sądu Ap lacyjne- 
go d. 8 (20) Grudnia 1878 r. i a, 14 (267 Ła* 
tego r. b., poczem "Trybunał wsrokiem d. 2 
(14) Lipca r. b., termin do przygotowawczego 
przysądzenia nieruchomości Zdanowicezów; ozna- 
czyłna d..4 (16) Września r. b. godzinę 10 z 
rana. i 

Licytacja zadznie się.od kwoty ra. 3,610 

Suwałki d, 24 Lipea (5 Siorpuia) 1874 r. 
Pisarz Trybunału, E. Wierzbicki. 

Wywieszenie kopji: tego obwioszczenin da 
której dokasowany stępel. ceny kop 15, na ta- 
blicy będącej w sali ustępowej Trybunału tu- 
tejszego, poświadczam. 

Suwałki d. 24 Lipca (5 Sierpnia) 1874 r. 
E. Wierzbicki. 


mm ak nm w M p m 


N. D: 4931.. W.dniu 9 (21) Sierpnia r. b. o 


: ; Ak, s Che odu w tymże polu zagon: i- s e zł 3 
EEs LICYTACJE. — TOPTU. ty zaległe w terminie sprzedaży wynosić bę- RACE a Eas a o err R: szowym, pod jurisdykcją Sądu Pokoju w Płoc |P9tece uregulowany jest na, Zofją Strażyńską, | godzinie 10 z rana prawnie zajęte w drodze 
: ` S : ERRATA dą około rs. 164 kop. 83, vadium do licyta- kiewięsu, na południe: Walódt Pułroli ku, w parafji, gminie, powiecio i guberni Płoc- wszakże na mocy kontraktu* urzędowego daty | egzekucji Sądowej meble machoniowe, jesiono- 
e > ji rs. 400, licytacja rozpocznie się od sumy 4 szał ES A zak) ia lob Mi AAEE SET E E An 15: (27) Kwietnia:}872 r. do własności tych dóbr | we, lustro, i t. p. przedmiota, na targu Mnra- 
N. D: 4836. Magistrat Miasta Warszawy. R 065 kop. 621; torit sprzedaży € 14 wschód Zandarma Gunczarowa a na zachód | kiej le ca z nieruchomościami Adama Rejner- tossósą profcniie Walonie? nielewe Bzymón LAA swa w bog $ a 
Dnia 22 Sierpnia (3 Września) r. b. o godzi- 26 T te line HR p ; h a Lamberta Wrońskiego i z ogrodu w tymże po- |ta N. 493a i Włodzimierza Grabowskiego Nr. S 7 B 5 ensj PEOS ymon | nów zwanym w Warszawie przez publiczną li- 
_ nie 12 w południe, odbędzie się w sali posiedzeń Beż OBY a aa So AL oi BY zagonów 16, graniczącego na północ z ogro- | 494 granicząca prawem własności do dłużnika "Wło rA 4 Oa Dna ani cytację sprzedane będą, ; 
Magistratu, licytacja in minus' przez opieczęto- 6, Dobra Wróblewo B. w okręgu sado. | tÙ Szymona Łęckiego, na południe z pustko- Józefa Cieleckiego należąca, rozległości około | s Pióra Ma rt ež Carna roi gen, żę zi Walenty Supryniewicz. 
wane deklaracje na urządzenie w Warszawskim . Pr: ki Hej t EA wz ado: | wiem, na wschód z ogrodem Konstantego Puł- | 2763 łokci kwadratowych mająca. 3 sza e z b ziale III wykazu hypote- omornik przy S. A. K, P; 
areszcie policyjnym kubłów nocnych hermety- wym à Tamis rę del y RE ag ST Kop. roli, a na zachód z ogrodem Sukcesorów Józe- | N» gruncie tej nieruchomości są następujące | * B DOBRA BARANICA. Jest to kawał ostes 
cznych, latarni i wentylatorów, od summy rubli Bi p eh y Li m A 500 et P: | fa Kochan; z ogrodu w tymże samem polu za- | budowle: somi obelmojący przestrzeni" AZON] MORSE LISTY GOŃ à iia 
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pisać literami) i odstępują odrtakowej procentów 
N. N. (wypisać literami), poddając się wszelkim 
obowiązkom i zastrzeżeniom w warunkach li- 
cytacyjnych zamieszczonym. 

Kwit na złożone w Kasie Głównej Ekonomi- 
cznej m. Warszawy vadium w ilości rubli sr, 
57i na koszta ogłoszenia rsr. 20 przy niniej- 
szem załączam, 

Stałe moje zamieszkanie w N. N. pisałem 
dnia N. N. 
kx (podpisać wyraźnie imię i nazwisko) 
Warszawa d. 31 Lipca (12 Sierpna) 1874 r- 


s 
p roza 


Wroblewo B. ..... , 586 ,, 
Wrazie niedojścia do skutku powyż 


20. 


szych 
sprzedaży, w oznaczonym terminie dla Maki 
licytantów, druga i ostateczna sprzedaż od 
zniżonego szacunku odbędzie się w terminie 
jaki Dyrekcja Szczegółowa oznaczy 1 w pi- 
smach raz jeden ogłosi. Sprzedażę powyż- 
sze odbędą się w terminach wyżej oznaczo- 
nych poczynając od godziny 10 z rana w obec 
Radcy Dyrekcji Szczegółowej, gdyby zaś Re- 
jent, przed którym ma się odbywać sprzedaż 
ył przeszkodzonym, przedaż odbędzie się w 
jego kancelarji, przed innymi Rejentem który 


publicznej audjencji w dniu 28 Maja (9 Czerw- 
ca) r. b. ogodzinie 10 z rana. 
Kalisz d. 3 (15) Kwietnia 1874 r. 

Po odbyciu trzech publikacji waranków i 
temczasowego przysądzenia w dniu 1 (13) Sier- 
pnia r. b., termin do stanowczej sprzedaży 
nieruchomości w mieście Nowo- Radomsku pod 
Nr. 286 położonej, wyrokiem Trybunału na 
dzień 12 (24) Września t. r. godzinę 10 z rana 
oznaczono. Nieruchomość ta temczasowio po- 
„pierającemu sprzedaż za sumę rs. 2,000 przy=, 
sądzoną została, 

Kalisz d. 2 (14) Sierpnia 1874 r. 


kryte. 

4. Kloaki w części z cegły, w części z drze- 
wa pobudowane, dachówką kryte, o siedmiu 
drzwiach. 

5. Studnia, balami ocombrowana z walcem. 

6. Podwórza, kamieniem polnym wybruko. 
wang, rozległości około 684 łokci kwadrato- 
wych zawierające. y j 

1. Trotuar od'ulie Nowowięziennej i Tum- 
skiej, asfaltem wylany. 

Z nieruchomości tej opłaca się do kasy miej- 
skiej w Płocku podatków rocznie rs. 221 kop. 
97. Zalega zaś nieopłaconych' podutków rs. 


kontraktom 'z dnia 13 (25) Kwietnia 1868 r. za 
czynsz rocznie na rs. 1,200 ustanowiony za- 
dzierżawił. Wedle oświadczenia dzierżawcy 
kontrakt ma expirować z dniem 12 (24) Czer- 
wea 1880 r. 

Protokół zajęcia doręczony był d; 3 (15) 
Marca r. b. Pisarzowi Sądu Pokoju w Krasnym- 
stawie Stanisławowi Myszkowskiemu a Wójtowi 
Gminy Gorzków Antoniemu Policha dnia 27 
Lutogo (11 Marca) r. b.; wniesiony zaś został 
do ksiąg wieczystych dóbr zajętych d. 4 (16) 
Kwietnia r, b., a do księgi zaaresztowań w bió- 
rze Fisarza Trybunału Cywilnego w Lublinie 
utrzymywanej dnia 10 (22) Kwietnia t. r. 


ciu. 
Kalwarja d. 20 Lipca (1 Sierpnia) 1874 r, 


WATNE. 


TER TS PANEL 222 


OGŁOSZENIA PRY 


N. D. 4794. 


DYSTYLARNIA 


FRANCUZKA 


PAROWA 


N. D. 4728. Dyrekcja Steżegorowa go Aa fa : Skoczyński. 138 kop. 73". JEŻ Ą Saia it 
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28 Czerwca (10 Lipca) 1860 r. i upoważnień 
przez Dyrekcję Giówną Towarzystwa Kre- 
dytowego Ziemskiego udzielonych, następu- 
jące dobra ziemskie, za zaległość rat Towa- 
rzystwu Kredytowemu Ziemskiemu należ- 
nych, wystawione śą w drodze publicznej li 
cytacji, na sprzedaż przymusową pierwszą 
która odbędzie się w mieście Płocku w ryn - 


Vadiam do licytacji złożyć się mające 
winno być w gotowiznie, lub w zamian w lis- 
tach zastawnych lub likwidacyjnych i z właści- 
wemi kuponami w takiej jednak ilości, która- 
by przedstawiała równą wartość sumy vadial- 
nej w gotowiznie obliczoną temcząsowo, po- 
dług otrzymanej ceny giełdowej, z zastrzeże- 


się, w Szczytnikach powiecie Kaliskim zamiesz - 
kałej, a zamieszkanie prawne u Frauciszka Mo- 
drzęjewskiego Patrona Trybunału w Kaliszu 
obrane mającej, od której tenżę Patron stawa i 
sabhastacją Młyna Wodnego Ruda w poszuki- 
waniu sumy rs. 900 z procontem i kosztami po- 
piera,  Protokółem Romualda / Pinowskiego 


Pisarza Trybunału tutejszego przejrzane być 
mogą. 

Protokół zajęcia doręczony został w- ko- 
pjach: 1) Józefowi Widalińskiemu, Prezydon- 
towi miasta Płocka, do . rąk Makowskiego, Se- 
kretarza magistratu tegoż miasta, 2) Wła- 
dysławowj Biedrzyckiemu, Pisarzowi Sądu Po- 


odbędzie się na audjencji Trybunału Cywiluego 
w Lublinie dnia 19 (31) Maja 1873 r. o godzi- 
nie 10 z rana, 
Sprzedążą kieruje Władysław Sielski Patron 
w Lublinie pod Nr. 356 mieszkający. 
Lublin dnia 10 (22) Kwietnia 1873 roku, 
Barchwic. 


m. i r, w mieście powiatowem Brzezinach urzą- 
dziłem i uprzejmię upraszam 0 łaskawe rozcią= 
ganie pokładanego we mnie -przez szereg prze- 
szło lat siedm zaufania nad miejscowością wska - 
zaną, gdzie równięż jak tu w Łodzi zadaniem 
mojem będzie wszelkim wymaganiom Szano- 
wnej Publiczności zadosyć uczynić, 


` c à ; | Komornika Trybunału w dnia 27 Listopada (9 | koju w Płocku, obydwom d. 13 (25) Lutego 7 i i „ę; | Niemniej pozwalam sobie ogłosić, że pr 
| ka mogierym w palson Biakupl pracy [POM stadorszeo orichowaaa padnie c: Goa o wadia 2 Tamopnda (9 [uol w Plaskis obydro d 19 (25) ago | ywa ma bli w Sal topowe | anaana wyj piri gamie 
= w Kancelarji poniż wymienionego Rejenta Y, P yrekcję 8 (10 Grudnia) 1873 r. i 31 Grudnia 1873 r. (12 | Protokół zajęcia wniesiony do księgi wieczy- | © Barchwie,  |Skadzie w tym samym domu i intores kolonjal- 


Ę - lub jego zastępcy. 

> 1. Dobra Bledzewo z przyległością Ble 
dzewko w okręgu sądowym Mławskim, raty 
zaległe w terminie sprzedaży wynosić będą 
około rs. 359 kop. 97, vadium do licytacji 
rs. 1,050, licytacja rozpocznie się od sumy 
rs. 11,490, termin sprzedaży d. 3 (15) Lute- 
go 1875 r. przed Rejentem Lubowidzkim. 

2. Dobra Owiklinko z częściami na Słosze- 
wie lit. A. i B. w okręgu sądowym Płockim, 
raty zaległe w terminie sprzedaży wynosić 

ą około rs. 1,029 kop. 85, vadium do li- 
cytacji rsr. 2,100, licytacja rozpocznie się od 
sumy rsr. 19,600, termin sprzedaży d. 4 (16) 
Ie 1875 r. przed Rejentem Ordonem. 

3. Dobra Godziszewo lit. A. B. 0. D. w 0- 
kręgu Sądowym Lipnowskim, raty zaległe w 
terminie sprzedąży wynosić będą około rsr 
1,145 kop. 58, vsdium do licytacji rsr. 2,650, 
licytacja rozpocznie się od sumy rsr. 22,400 
kop. 80, termin sprzedaży d. 4 (16) Lutego 
1875 r. przed Rejentem Wołowskim. 

4. Dobra Gradzanowo Zbązkie, w okręgu 
sądowym Mławskim, rąty zaległe w terminie 
sprzedaży wynosić będą około rs. 986 kop. 
95, vadium do licytacji, rs. 1,950,- licytacja 
rozpocznie się od sumy rs. 19,196, termin 


Sierpnia (4 Wrreśnia) b. r. 
przed południem będą się odb 
na wydzierżawienie młyna wod 
sadą Końska Woh, 


Warunki licytacyjne są do przejrzenia w 
właściwych księgach wieczystych 1 w biórze 
Oysa Szczegółowej w godzinach bióro- 
wyć 


Płock d.. 8 (20) Lipca 1874 r. 
za Prezesa, Sokołowski. 
Pisarz Skonieczny. 


N. D. 4747. Zarząd Instytutu Gospodar= 


siwa Wiejskiego i Leśnictwa. 


m: w miejsca sprzedane zostaną' z wolnej 
ręki. 


Podaje do wiadomości publicznej: że 23 


o godzinie 11 
ywać licytacje 

odnego pod o- 
> a także rybołóstwa Wi- 
towickiem stawie, w powiecie Nowo - Alek- 
sandryjskim gubernji Lubelskiej, na trzyle- 
tni termin od dnia 1 Września 


„18674 r. do 31 
Sierpnia 1377 roku. 


Licytacja się zacznie od rocznej dzierżą- 
sumy 2,720 rs. dotychczas upłacanej, 


w 

p pozy wziąść w dzierżawę wyż 
uione młyn i rybołóstwo, powinni przed ter- 
mi..em licytacj. złożyć w Zarządzie Instytu- 
tu zapieczętowane deklaracje, stosownie do 


mie- 


Stycznia 1874 r.) ukończonym, zajęty został 
na sprzedaż w drodze przymuszonego wywłasz - 


czenia 
MŁYN WODNY 


Ruda zwany, z olejarnią i jagielnikiem tu- 


dzież gruntem i łąką do takowego należą cemi, 
w dobrach Jezew, parafji Małyń, gminie Kro- 
kocice, powiecie Sieradzkim, okręgu Szadko: 
wskim położony, składający się z domu miesz- 
kaluego wraz z Młynem wodny pod jednym da- 
chem z drzewa z bali gontem kryty przy kory- 
cie rzeki Ner, z budynku na polach z drzewa 
na przynisiach w słupy z bali gontem krytego, 
w którym jest olejarnia i jagielnik o jednym 
koszu z pogrodkami. Sklepu w ziemi z drze- 
wa, z stajni i obory pod jednym dachem 2 drzo- 
wa, słomą krytych, z stodoły na podmurowaniu 
w ryglówkę zbudowanej, tarcicami obitej gon- 
tem krytej o dwóch klepiskach, chlewów starych 
z drzewa, słomą krytych'z gruntu ornego obok 
tegoż Młyna położonogo włóki jednej obejma- 
Jącego miary nowopolskiej, graniczącego z 3ch 
stron z gruntami włościan i folwarku Ruda az 
czwartej z dobrami Puczniew, z stawu przy 
Młynie i rzeki Ner w teritorjum gruntów Mły- 
na położonych, klina gruntu pomiędzy. Młynem 
i Upustem prętów 230 obejmującego i łąki nad 


stej nieruchomości dnia 20 Lutego :(4 Marca) 
1874r. a do księgi zaaresztowań w kancelarji 
Pisarza Trybunału tutejszego na ton cel utrzy- 
mywanej dnia dzisiejszego. 

"Termin do pierwszego ogłoszenia zbioru ob 
jaśnień i warunków licytacyjnych na audjencji 
Trybunału tutejszego wyznaczony został na 
godziaę 10 z rana dnia 16 (28) Kwietnia 1874 
roku. ; 

Płock d. 27 Lutego (11 Marca) 1874 r, 

Piętka. 

Wywieszono na tablicy w- saii ustępowej. 
Trybunału Cywilnego w Płocku. 

Płock d. 27 Lutego (11 Marca) 1874 r. 

á J. Piętka. 

Po odbyciu w dniu 25 Czerwca (7 Lipca) 
1874 r. przygotowawczego przysądaenia po- 
wyższej nieruchomości, Trybunał Cywilny w 
Płocku wyrokiem w dniu dzisiejszym na illueję 
wydanym, termin do ostatecznego przysądze- 
mia tejże nieruchomości oznaczył na audjoncji 
swojej na d. 13:(25) Września: r. b, godzinę 
10 z rana, w którym to terminie licytacja Za- 
cznie się od sumy rs 7500 w terminie przygo- 
towawczego przysądzenia postąpionej, 

Płock d. 30 Lipca (11 Sierpnia) 1874 r. 

J. Piętka. 


Po odbyciu trzech publikacji zbioru objaśnień 
i warunków licytAcyjnych, termin, do przygoto 
wawczego przysądzenia dóbr Baranicy na dzień 
22 Sierpnia (3 Wrzośnia)r, b. godzinę 10 z ra. 
na, wyznacza się, w tym więc terminie odbędzie 
się na aadjencji Trybunału Cywilnego w Lu- 
blinie przygotowawcza licytacja dóbr pomie- 
nionych. Za sprzedające się dobra Baranicę 
popierająca subhastacją ofiaruje rs. 12,000 i 
od tej sumy rozpocznie się licytacja, 

Lublin dnia 2- (14y Sierpnia 1874 r. 
Władysław Sielski. 


m ma 


N. D. 4947, Pesarz Trybunału Cywilnego 
w Suwałkach, 

W zastosówaoia si; do art. 682 R. P. S. po- 
daję do wiadomości: że na żądz nie Kamili Do- 
gielow lego ślubu Domuńs"iej, a 2-go Butkie - 
wiezowej, żony Mateusza, Dutkiewicza Kasjera 
Miejskiego, w Suwalkach zamieszkałej, dzialą- 
jącej zn ujowałnieniem tegoż męża, czyli oboj- 
ga małżynków Butkiewiczów, poszukujących 
oł Hippolita Zdanowieza Lekarza i jego żony 
Asnobji, czyli od obojgw małżonków Zdanowi- 
czów, właścicieli nieruchomości položenej w 
mieście Kutwarji, poyiocie tegoż nazwiska, 


‘ny. wraz z handlem win dla dogodności Szano- 


wnej publiczności połączyłem, 

w Łodzi, dnia 27 Lipca 1874 r, 

Ferdynad Meyer 

dystytator i kupie c2-ej gildyi.. 
naa E N E 

N. D. 4930. Bilety Lomba 

za Ni M 49,837, 17,794, 44,628, YET 
18,278, 14,835, 17,964, 18,382, 15,441, 4,564, 
4,273, 41345, wypadkowę zaginęły, i p RE" 
p Z Z CAEZZ ODRZ ZZA) aż 


N. D. 4932. Weksel na sumę rs. 70 z 
podpisem Szlamy Berger, Abram Wiąz na raty 
ną rzecz J, Halpern w. dniu 1 Lutego 1874 ro- 
ku wystawiony, przez tegoż J. Halpern in Blan- 
co scedowany żgubiony został, ostrzegam aby 
nikt takowego wekslu nie nabył i zarazem aby 
znalązca takowego wekslu zwrócił do Judki 
Halpern w Warszawie, pod M 2274 za : nagro- 
dą rs, 4, 1—1 


DEUO a, 
N. D, 4942. Sprostowanie. 


W M 135 Dziennika Warszawskiego, w obs 
wioszczeniu spadkowem Pisarza Sądu Pokwja 


sprzedaży d. 4(16) Lutego 1875r. przed niżej wyrażonej formy, włącznie z kaucją w | rzeką Ner od Upustu aż do o ; m ma OE VEES a EA R A w Łowiczu mylnie wydrukowano nazwisk 
: b . i ; ekg N > grodów włościań- T . lieszkajocych Ag s; Czat i E REP PEO 
jentem Chodeckim. ilości r3. 800 gotowemi pieniędzmi lub też w | skich ciągnący się morgów 7 miary notebok N. D. 4944. Pisarz Trybunału Cywilnego |, tag na e pa Minga ai oilo zaś być Briezomejster co 


w Lublinie, 
W zastosowaniu się do art, 682 R. P. $. 
zawiadamia, iż na żądanie Karoliny z Miku- 
ińskich Krzyżanowskiej wdowy; w mieście Lu- 
blinie mieszkającej, a zamieszkanie prawne o- 


papierach procentowych po kursie ustano- 
wionem dla nich przy entrepryzach. Kaucja 
nieutrzymującemu się przy licytacji będzie 
natychmiast zwróconą. Po upływie ozna- 
czonego czasu, przedstawiający deklaracje 


skiej obejmujący, z rzeką Ner, upustem i ogro- 
dami włościan graniczący, wszystko to stanowi 
własność Józefa Wilhelma Szultz młynarza, w 
tymże młynie zamieszkałego i w jego znajduję. 
się posiadaniu. Odległość od miast najbliż: 


wieńskiaj, Cesarstwie Rossyjskiem, kwotę ra. 
4150 z proceatami, Komoraik przy Sądzie Po- 
koju w Kalwarji, Jóm f Czajewski zajął mię 
dzy 17 (29) Maja, a 26 Maja (7 Czerwca) 1872 


r. na przymuszone wywłaszezen.e. 


———— 


